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Hon1unl•at aqencli Ta.1.1 

Wst.ępne warulik·i po·koju w Grecji 
ZSRR wyraził zgodę uczestnic·z~nia w: pertraktacjach 

B Ogłószenle amnestii. I misji wielkich mocarstw z •1-
działem ZSRR, dla kontrolo-c Pn.eprowadzenie woł- Vl'.~nia północnych granic Gre

nych powszechnych wy- CJI. 

MOSKWA (PAP). - Agencja TASS ogłosiła komunikat, I 
w którym stwierdza, że w prasie amerykańskiej .i w dzien
n:kach innych krajów zachodnich ukazywały się ostatmo 
wiadomości 0 rozmowach między delegatem radzieckim na 
zgromadzeniu ONZ, Gromyko, a zastępcą sekretarza stan.u 
USA Deanem Ruskem oraz m'.nistrem brytyjskim Mii.c Nei
lem na temat umieszczeniB. na porządku dziennym paryskiej 
sesji Rady Ministrów Spraw Zagran:cznych - sprawy gre
ck!ej. 

borów, z tym, by do władz gre Gromyko podkreślił, że z 
ckich, które wybory te prze- chw:lą ustanowienia tej kon
prowad7,ą, weszli przedstawi- trnli, wszelka pomoc wojsko
cfole kóJ demokratycznych, st:> wa państw obcych dla Grecji 
j'ących na czele grecki~go ru- powinna ustać i powinien być; 
<'11U narodowo-wyzwoleńczego. określony termin wycofania 

Koncert podżegaczy wojennych 

Agencja TASS uważa za W odpowiedzi na propozycję Gromyko zaznaczył. że ws~a wojsk obcych z terytorium 
wskazane stwierdzić, że wia- Ruska i Mac Neila. delegat zane by było: Grecji. 

Stan woienny ·na Formozie I 
domości te nie są ścisłe. radziecki wymienił następują- 1) Ustano'fienie organ:1 mię Rusk : Mac Neil oświadczy-

W rzeczywistości sprawa ce środk'., które mogłyby być dzynarodowego dla przepro- li, że rozpatrzą uwagi delegata 
Czołówki Armii Ludowej 

na przedmieściach Szanghaju 
io:NUYN (PAP) - Agencja oprócz portów Kelung, Kao

Reutcra dono•i, że posuwają.ce Siung i Ma-Kung zostały zam_ 
~ie od wschodu oddziały wojsk knięte dla !'Uchu statków pasa.-

przedstawia się następująco: zastosowane w tej sprawie· wadzenia kontroli wyborów \'.' radzieckiego w sprawie uno=-
W dniu 26 kwietnia Rusk A Ogłoszenie wezwania do Grecji z tym, żeby de organu mowania sytuacji w Grecji i 

Mac Neil w czasie rozmowy stron walczącyc11 w Gre tego wesz!: p>Twedstawiciele przy następnym !'potkanit1 
z Gromyko zaproponowali nic i;iji, by 'Zaprzestały działań wo- ZSRR. przedstaw'.a mu stanowi'5kO " · · · d żerskich i handlowych. 

ln<lowyeh zna.idu.n su~ na p:ze · Ag(rn<·ja Nowych Chin donb-oficjaln:e omówienie spra"W'.Y ::,je.;.n;.:,n;.:,:'f:;.·.;.ch;.;..;_ __________ 2..;)_U_t_w_o_rz_e_n_i_e._w_s.;;.p_ó_ln_e..;j_k_c_.-_s_w_y_c._h_r_z_ą_d_ó_w_w __ te_J_. _s_p_r_a_w_ie 
uregulowania obecnej sytuacji 
w Grecji i polożenia kresu 
wojnie domowej. 

polach Szan_.gha.iu: Wczor&J ra: si, że Armia Ludowa zajęła już 
no odbyło się kilka potyczek całkowicie zagłębie przemysł•
między czołówkami wojsk !udo- we Jang-Sin, polo2one na p•lu
wych a oddziałami kuomintan- dniowy zachód od Hankou. W 
gowskirni na przedmio§ciach zagłębiu tym znajdują się boga
Szanghaju: Poo-'l'ung i Jang· te złoża W':'gla i rudy żelaznej. 
'l'sc-Poo. W prowincji Szen-Si wojska. 

W odpowiedzi na to delegat 
radzieck: oświridczył, że, jeżeli 
rzad amervkański i rząd an
gielski prÓponują Związkowi 
Radzieck'.emu udział w per
traktacjach mających na celu 
położenie kresu wojnie domo
wej i przywrócZ!nie pokoju w 
Grecji, to ZSRR wyraża na to 
zgodę• i że dla uregulowama 
s.vtuac.ii w Grecji należałoby 
s'.ę oprzeć ·na ogłoszonej nie-: 
dawno deklaracji pokojoweJ 
tymczasowego demokratyczne
go rządu greckiego. 

Klasa !'P-botnicza 'wzmoionq pracq 
wita IJ" Kongres Zw. Zawodowych 

Dalsze masowe zobo~/ązania załóg fabryczo~ch 
W dalszym cią~u z fabr.yk 1 produkować; pona? _plan 8.500 przekroczone. Zamiast ustało 

łódzkich napływaJą zobowią- kg przędzy/wartosc1 23.553.00J nych 85 procent, czyszczark 
zania, świadczące o tym, że złotych, podwyższając jedno- uzyskują już 88.31 procent pri 

Dowództwo wojsk kuomint:m- ludowe zajęły miejscowość 
gowsk:ich ogłosiło wprowadzenie Czing-J ang, oddaloną o 25 km 
stanu wojennego na wyspie :For-

1 
o<l miasta Siang, stolicy tej 

mozie. Wszystkie porty wyspy prowincji. nasza klasa robotnicza prag- cześnie procent pierwszego ga my. 
n:e uczcić II Kongres Związ- tunku z 91 na 93 procent. ----------------------~-----------------
ków Zawodowych jeszcze bar Podwyższyć plan oszczedno- Wyk ętna odpow1·edz1 m n spraw wewnętr1nych w Brytan·11· dziej intensywną i wyda)ną ściowy o sumę 1.459.582 zł. r " . . „ ł • 
pracą, oraz wprow.adzemem zwięks~ając procent wyprzedu I • I ' • E' I 
szeregu ulepszen, ktore przy- : wydajność oraz dyscyplinę na \nterpe aqe pos ow w sprawie ·~ era 
CZ_Ynią się do poprawy warun- pracy. ~ LONDYN (PAP).-W czwar- aresztowania przez policję bry władz USA żądania ekstrady-
kow pracy. PZPB Nr 4 tek po południu w Izbie Gmin tyjską Gerhardta Eislera. cji. 

GWll!lllllii ... -lllll_.lll!llillilllllll&-•IEl--•i! w ramach wbowiązań na M'.nister spraw wewnętrz- Poseł Wya.tt (Labour Pa~,ty) 
PZPW Nr 1 II Kongres Związków Zawodo ponownie poruszono sprawę nych Wielkiej Brytanii Chuter stwierdził, że sprawa Eislera W takt 

amerykańskiej 
orkie·stry 

Załoga fabryki podjęła do- wych Liga Kobiet offarowała Ede złożył na wstępie nastę- wzbudziła. zaniepokoj•mie nie ' 
datkowe zóbowiązania socjal- komplet książek świetlic} mło Za Chinami _ Indochiny. · pujące oświadczenie: tylko wśród komunistów, lecz 
ne: wyremontować na dzień 1 d:;;ieżowej we wsi Brudzew:ce Przyjmuj<: cał.kowitą odpo- i całej opinii publicznej. 
czerwca żłobek i przedszkole. oraz złożyła 3.000 zł na szkołę- PARYŻ (PAP) Prezydent wiedzialność 1Jsobista za post.ę Poseł konserwatywny Eden 

Gwalt nie jest duwl'r1em ~iły, 
j r.st on rncq;cj d-0w-0dem 'la· 
bości. 

Zaopatrzyć szatnię w szafki internat dla głuchoniemych w Victnamu Ho - Hi - Minh u- powanic polirji w Z\:Vi~zku '1l z7pytał na ja~ej podstawie 
do ubrań. Zwiększyć stan bi- Łodzi. dzielił tygodnilrn\'ITi „Action aresztow1<11icm Eislera. Policja pod.fęto· a}(cję przeciwko Ei:;le~ 
bliotcki fabrycznej. Helena Pachnowska, kontro- k lt 1 • • rowi, skoro m:nister przed 

49" wywiadu, w którym o- onsu owa .a Się ?;e mną 1 o· d1wilą stwierdził, że nie otrzy 
lerka przędzy podwójnej zobo • . d ł . trzymała moją zgodę. mal J·eszcze z·ądan1'a ekstrady-PZWP Nr 5 „Socjo li styczmy" rząd b~ytyj

ski nie tylko stoimje metod ." 
gw.all u w s:to1l'llnkn do uc b. } tY:
ców poi ityczmych, szuk";jQ.cych 
aqlu (patrz sprawa Eisl~ ·~d.J. 
loc·z rówuież i w stosunK.11 do 
sw;yich własnych paa-·1amentP.rzy 
stów, którzv nie ,jośc -p ~ •łus;r. . 
nio t a ńczą." w takt am-u·y1kń· 
sl<i e.i orkiC6t.ry. 

IM. GENERAŁA KAROLA 
SWIERCZEWSKIEGO 

,Ąfiązała się przez zwiększoną sw1a czy m. m.: 
kontrolę podnieść jakość przę Lud vjetnamski pt•agnie Odpowiadając na pytani3 cjL 
dzy z 98 na 99 procent. posłów Piratina i Silverman1\ Ede odpowiedział: Władze 

Załoga fabryki z okazji zbli 
żaj11cego się II Kongresu 
Związków Zawodowych podję 
la następujące zobowiązan'.a: 

współpracować z ludem fran- - minister oświadczył, :ż wie amerykał1skie zwróc:ły się bez 
Zespół 87 kobiet, pracujący cuskim. Wojna została nam n3 o obecności urzędników ame- pośrednio do sądu. Nie otrzy

w suszarni ood przewodnie- rzucona. Pragniemy pokoju i rykańskich na pokładzie „Ba- małem jeszcze żądania ekstra 
twem brygadz:stek tow. tow. torego" oraz, że nie może dycji. Dopiero p

0 
otrzymaniu 

Lepczak 1 Dalewskiej melduje, chcemy zwalczyć klęskę głv- stwierdzić, jak'.ego rodzaiu' takie.go żądania będę mógł za
że zobowiązania, jakie podjął du i analfabetyzm. Osiągnę- przestępstwa dopuścil się Ei- decydować, czy sprawa ma 
kilkanaście dni temu. są już liśmy już samowystarczalność sler wobec Wielkiei Brytanii charakter polityczny, czy też 

Wykonać plan produkcyjny 
za miesiąc maj do dnia 27 ma 
ja, zaś do dnia 1 czerwca wy- wykonane, a nawet znacznie d · - do.po·k1' n.'e otrzyma od n.'e. gospodarczą na wielu o em-W okresie wyborów we Wlo. 

:łe:kzy ~;;~~i~~a La~::rceia~ Załoga Zakładów Odzieżowych Im. dr. Próchnika Armia vietnamska pnygoto Bułgarski Front Patriotyczny zwycięża kach. 

ty wykluczyła posła.. ~rat~ wypelnifa zobowiqzania na cześć Kongresu - z nodwyżkq wuje się ·obecnie. przy porno- b h d d d h 
1\[ill5a za to, że ośmtehł s1c 1919 dl · II Kon W WV Orac O i."a naro OWYC · Załoga Zakł. Przem Odzież. r . a uczczema - cy ludności cywilnej, do wiei przei:łać telegram do lewicy so- . D. P _ hnik w Łodzi za. gresu Zw1ą.zków Zawociowych, SOFIA (PAP). - W wybo-1 św:adczą o jedności narodu 
cjaJistycznej we Włoszech, w~l un. ra roc a ::ostało wykonane o dwa dni kiej kontrofensywy, w wynl- l'ach do rad narodowych w bułgarskiego i o poważnych 
czącej przeciwko opanowaniu wiadamia, że przyjęte zobowiit- W\'.:zcaniej, tzn w dniu 20.5.49 ku której uw1>lnimy nasze 'te- Bułgarii przeprowadzonych sukcesach ludu na drodze do 
'Wfoch przez amcrykańsk<ich im zanie na zebraniu w dniu 5.5. roku w 10!,33. proc. rytorium od okupantów. dnia 15 maia rb. wzięło udział socjalizmu. 
pe.rialis tów Obecnie Labour - spośród 4.684 tys. uprawnio- SOFIA (PAP). _ Rada Na-
P arty wykluczyła dwóch dal. u h ł R d N I • PSL nych do głosowania 4.628 t:vsi~ czelna. Frontu Patriotycznego 
szych posłów lahnurzys.towskich C wa y a y acze ne1 ::y obywateli, co stano.W: 96,73 wysłała do premiera Dymitro-
- Zilli acusa i Solley. proc. Maso\i:e uczes~mctwo \V wa przebywającego na kuracji 

Zilfatcus zos tał usunięty z WARSZ A W A (PAP). - N'! I działalność politycznEł Naczel- dla zbrodnfozych celów rodzi- w_yb_orach. J~St · świadęctv:rem w ZSRR telegram 
0 

pełnym 
parti i dlatego, że protestował zakończenie 3-dn:owych obrad nego Komitetu Wykonawcze- me.j i zagranicznej reakcji. uswiadomien_i_a obywatelskiego zw~·cięstwie w wwborach do 
przeci wk o pllktowi atlantyckie Rada Naczelna PSL, oprócz za go, a w szczególności: Wydział kobiecy PSL przed ludu ?~lgam. . nd narodowych oraz z życze-
wu, Solley dlat-0go, że krytyko sadniczej uchwały o osiągnię- a) Konsekwentne kro- łożył własną rezolucje, którJ Sposród głosuJącycb 92,()J niami zdrowia. 
w al plan llfarshalla w obu wy ciach i błędach ruchu ludowe- C'Zenie kn zjednoczeniu o- została przez Radę Naczelną proc. oddało głosy na listy _____ „ _______ _ 
parlkach tak jak poprzedni<;> w go powzięła kilka innych u- bu stronnictw ruchu Judo- zatwierdzona. Frontu Patr:otycznego. Cyfr;.i 
wypaćloku Platts--:Millsa, po&ło- chwał, w których sprecyzowa- wego przez braterską RezolucJa wzywa m. in. ko- ponad 92 proc. mówi 

0 
wzro-

wie la.bonrzyi::tmvscy zostali usu ny został stosunek PSL dJ współpracę z SL, zgodnie biety wiejskie do masowego ście autorytetu masowej dem0 
nięci mimo, że mają za sobą aktualnych zagadnień pol:tycz z deklaracją o współdzia- udziału w walce z analfabety- kratycznej organizacji, jaką 
pełne poparcie swofoh loka]. nych i gospodarczych. laniu z 10 maja ub. r. zmem orH w walce o wyzwo- jest Front Patriot:vczny. które-
n.vch mganizacji ;partyjnych, a W pierwszej uchwale Rada b) Wzmacnianie sojuszu lenie kcbiet spod wstecznych go kicrt>wnia!ą siłą jest Partia 
. h ·d · · Naczelna PSL zaakceptowała robotniczo - chłopskie_go ""'łvwów rozpolityk1>wanei K"mun·istyc~. a. ie po~tawa zntiJ 'U.le uzname.,._______ .„ - v • • „ 
w '>zerokich masach pracuj:~· przez ścislą współpracę z części kleru. Wybory do rad narodowych Protest PZPR. 1~-----------------------cych. Zostali oni usunięci na c) Popieranie polityki 
wyraźny rozkaz Was.zyngtonu, ambasadora Polski Rządu w sprawach we-
który cie chce mieć w szere. wnętrznych i zagranicz-
gach Labour Party, swego agen w St. Zjednoczonych nych i czynny udział w jej 
fa w europej.">kim rrnc1m robot. w ASZYNGTON (PAP). - realizowaniu, 'ZWłas7,cza na 
n i cz~'lTI - przeciwników impe- Ambasador R. P. w Waszyng- odcinkach pracy oświato-
ri alizmu :lmPTvkańskiego tonie Józef Winiewicz złożył wo-kulturalnej i gospo!W 
Usun i ęcie Zilliacu~a i Sollcy na ręce zastępcy sekretarz:i czcj. szC?:ególnle ważnych 

z szeregów f_, a.hour Party po. stanu USA Deana Ruska pro- dla wsi. 
dobnie ju.k i ~prawa Eislera wy test przeciwko użyciu przez Dalsz,ą część uchwał poświę 
kazują ponad wszelką. wą.tpli. oficjalną publikację Departa- conó sprawie polityk'. między
wość, że rzą.a brytyjs ki staje mentu Stanu „The Depart- narodowej. 

Komunikat 
Z powodu nadspodziewanie wysokiej frekwencji 

zorganizowanej przez nas , 
WYSTAWIE GAZETEK SCIENNYCH 

na 

oraz uwzględniajac liczne prośby naszych czyteln:ków. 
za uprzejmą zgodą Zarządu Spółdzielni Pracy Artystów
Plastyków, w lokalu, której mieści się Wystawa, posta
nowiliśmy przedłużyć okres trwania Wystawy do soboty 
dnia 28.V. br. 
Jednocześnie komun:kHjemy, że przyjmujemy na Wy

stawę najnowsze numery gazetek ściennych, które zn
st1mą umie!'iczone na mie~ sce starych. 

Uwaga! Wycieczki zbiorowe z łódzkich zakładów pra
·CY prosimy zgłaszać wcze śnie.i pod telefon 219-42 w ce
lu orz:vdz:elenia wycieczce prelegenta. 

- Redakcja „Głosu Robotniczego" 

Parlament Bawarii 
odrzucił Konsłyłucię 
uchwaloną w Bonn 
BERLIN, (PAP). - Parla 

ment Bawarski \0,1 głosami 
przeciwko 64 przy 9 pow
strzymujących się odmówił 
ratyfikacji Konstytucji pań
stwa zachodnio-niemieckie 
go, uchwalonej przez Radę 
Pnrlamentarną w Bonn 

Uchwała 

Rady Państwa 
W ARSZA VI A (PAP) - Ra. 

da Państwa podjęła uchwałę 
zlecającą Najwyższej Izbie Kon
troli stałe kontrolowanie w:,zy
stkicb związków i instytucji, 
kCJrzystających z pomocy Pań
~twa lub wykonujących czynno
ści zlecone w zakresie admini
stracji publicznej i gos.1>0dar-

!Hę coraz bard?.iej zależny oa ment of State Bullet:n" obra- Solidaryzując się ze stanowi 
b ankierów i giełdziarzy amery żliwych zwrotów w stosunku skiern Rządu lf sprawie Ko
keń~kich. Gwnłtowne metody. do Rza,du i narodu polskiego. śdqła Rada Naczelna PSL we
fo k imi poi"łu <!u ·jn "ię w w>k0 nn Artykuł. w którym znajdo- zwała wszystkie ogniwa tere
~ iu tvch ro,;J,~;,ów prz;nvórle ." wały się obraźliwe zwroty do- nowe. Ol:'ół c.złonków i sympa
Labour Party, na pewno .ied tyczył akcji przesiedleńczej tyków Stronnictwa do prze
na k n~ e r>rr.~orzą. im popular Niemców 'Z Ziem Odzyska- ciwstawienia-- . ·się reakcyjnej 
ności ..,4,A,1 -rohot.ników brytyj nych, przepr-0wadzonej zgod- części kl~tóry nie cofa sh: 
•1rion 'l' A nie z układem ooczdamsk::.t!l. 01"7#.d niulunowaniem Kościoła , __________________________ .-,. stwa narodowegG 
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Blodz1na1erz so•ors•• Przed św·ętem Lud ym 
i'liOlf"POiS'kf"'W"'"'hO'idzie Aleksandrowl Pu zkinowi ,,! = ...t:.-:=~~w·"'•l:!w'17:i!ko ~z~~~r~~~ 

l to to ll'W<>~ &bre tra.dyeje przez bofaczy wiejskie . Bo. (W 150-iq rocznicę urodzin ł ki go potH'f) w h~ roob.u m<l<>wego. , wiem ta)li diLi.3 }e!1t p00t.4&1 :na 
Aleksander Puszkin, którego cie realizmu poetyckiego, od- I twa ludó•. ()bjj nłenawifli.i>i ł>lEReló A~ Pusz- d:ziei łwięt. L11.&twe~ -~1 wsi: wyzyl!kiwa.ez1. i W'J2!8 

gf;opięćdzies.iątą rocznicę uro- tworzył całą współczesną mu ciemnoty, t t ranJI. d la ottu 1'ła ~ ~i!ilny wgp6łtwórc Ili- ehłopekie pr.ed wtześtM- de· ki„lłllyclł H&.ó'ł~ w11l~ 1 ~rzeciw 
dzin obchodzić będziemy w historyczną epokę spółeczeń- sny naród oźyWfon:r walką o stotii ~ kuttury narodu rosyj- m00.s>t.rowaly swoją nienawiść temu wyzyskowi będezie jednym 
czen~ b!eżącego roku, był stwa rosyjskiego. swoją spraW:edliwą przy- skiego, genialny wyraz jego do reżimu sa.ne.eyjnego i wolę z cwłowyeh hMeł obchodu. 
genialnym synem wielldego W innych utworach, jak srlość stanowił wiecr..nie ożyw dążeń. jego walk 1 jego przy- do wa.lid o Polskę Ludową u Ra~ jasna, że mMy chłopów 
narodu rosyjskiego, był C2lło• „Córka Kap!tana", „Historia cze źródło twórczości. Obaj szłośei, stał się „geniuszem o- boku klaeyo robotniezej. ' mało i średilllorolnych ~ają . w 
wiek:em, który zamknął Pugaczowa" i „Dubrowski" wreszci~ potrafili wznieść się garniającym świat", stał 9~ę W Pe>ll!OO t1,1dowej soojusz ro. tej wa.lee ,,otężnego l!OJUSlmke. 
w swoim życiu i w swojej Puszkin z wyjątkową przeni- ponad nienaw!ść ówczesnych poetą ludzkości, walC7ącej o botniczo-chropgki u.cii eśn ił si~ - klas~ r1>botnicz.ą. Sojuaz r0 • 
twórczośc~ to wszystko, co w kliwością polityczną opisuje klas panujących swoich naro- postęp i sprawiedliwość spo- jes0eze bardizi.ej i przybrał no. botniczo_cbłOpSki jeet gwamn· 
kulturze rosyjskiej było w o- powstania narodowe, walkę dów i przerzucić oomost bra- łeczna. we formy. Obchody święta Lu tem, że masy mało· i ~ed11i<>•rol 
wym czas'fe najbardziej postę- narodu rosyjskiego przeciw terstwa dla wspólnej walk1 i Naród polski, po.mimo, a czę dowe~ i udoziaA chłopów w po. nego chło.pstwa zwye.ięz~ "". wa.I 
wwe, najbardzlej rewolucyj- inwazji Naipoleona, bunty w sto lat pób:dej wspólnego sto nawet wbrew dążeniom woje11nyc.h ma.nifesitacja.ch ro· c-e o wszechstron;n.y rozw6J go. 
ne, najbardziej wybiegające chłopskie, piętnuje stostmkl zwycięstwa. swojei reakcji ! swoich kl.is OOtnieeyoh był demon.ort.racją spodMezy, polityczny i kultnra.1 
myślą w przyszłość, w poko- pań~iniane, podkreślając Ta przyJaź1\ obu poetów posiadających. zawsze głębok·J kh pMyw'iQ.Z&Ili& do P1>laki Lu no·~w:te.towy wsi poll!lkiej.. . 
lenia dni naszych. Wielkość Jednocześnie, .że wszystkie po- była wyrazem nie tylko dekla kochał twórczość Aleksandra cl.owej kh WTooiego ustosunlfO W1ą.ze się z tttn 7A!..gadmeme 
Puszkina, to artystyczne ucie- stępowe elementy w Rosji po- ratywnej solidamośc! wolnych Puszkina. Najlepsi polscy po- wam~ się do" dywarsyjnych podmiesienill. produkcji roln(!j, 
leśnienie dążeń ludu rosyjskilł winny się uia.leźłi w szere&'ach ludów, lecz była wyrazem ich eci z Juliant'm Tuwimem na prób mikoła;jefZYkowskich i po- jed.no t: I1111jpilndejszyeh llll.gAd. 
go, który w jego osobi-3 n1e walczących o obalenie caratu. wspólnej postawy społecmej i czele tłumaczyli jego utwory z08t.ałyieh ośrodlków reakoji i o. nie:6. wsi. W parze ze wua.~ta· 
tylko w olbrzymim stopniu W ten sposób Puszkin me politycznej. Mickiewicz w ewo i współzawodnkzyl! z sobą w powoi.ed?Jen.iem Ili~ m tojuszem jł<Ją produkcją pra~~łową 
wzbogacił literaturi: narodów tylko właściwie oceniał rolę je,, walce z psevdo-klasykami doskonałości prz~ładu wt- robotiniezc>.ehłopskim w iwwyeh mu& nast.ą.pi6 podniesienie ~ro 
Rosji i cyw.ll!zacjl ludzkiej, wojny ojczyźnianej z 1812 ro- wileńskim!. a później warszaw dząe w bt'aterstw1e wielkich formach dukc;ji r&ne;i, oo jfft uiezb~d . 
lecz dał jej nowe spojrze- ku, lecz był wyraz:cielem dą- skimi znalazł sil.he opaa-cie, po duchów Puszkina ~ Mickie- Tegorocmy obchód Awi~a nym warnukiem planoweiro, 
nie. nowe rozum!e:n:ie zjawisk żeń dekablystów, z którymi wiedzmy więcej - teoretycz- W:cza symbol braterstwa na- Ludowe,go odbywa6 się będ'Lie ha.rmooijneg-0 rozwoju gospcdM 
i wydarzeń ówczesnej rzeczy- osobiście przyjaźmł się i soli- ne uzasadnienie w ówczesn<'j szych' narodów. pod hasłem zjednoczenia ruchu ki nal"Odowej. 
wistości. daryzował w walce. postaW:e Pus.,..klna, który we- Toteż aroceysło§el Pa$drł· 1lłdowego1 któl'<e ostatecznie Wl'&lll.Cie 6więto b~e Ili~ 

„Puszkin - pisał Hercen, PusZkln pierwszy dojrz:ał już dług . ~łów Bielińskiego „wy- nowskie w Polgee będ1t §clśle .-.likwiduje rouam n& tym teire od'bywa6 pod hwem. walki. o po 
many publicysta i irewolucjo- wówczas ideę wolnośc! i bra- korzenił w Roeji panowanie zsym:hron:IZO'wane, z uroczyste nn.e. Zjedm.oca.entie partii robo·t- kóJ. Ma.sy ehł~S>kie dovzały 
nista zeszłego stulecla - nie terstwa ludów, zamieszkują- pseudoklasycyzmu trancuslde- śeiam! ku czci Mickiew'~. n.ieo:yeh. dalo pl"Zykła.d polityeoz dzisiaj i sę. §wńac1omymi ~
tylko rozum:ał wszystk.l.e cler- cych niezrnieTZOne obszary 1m go, poniszył źródła ludo'\łłe w Słowackiego i Chopina. ~ nym ugrupowa.niom 'chłopstwa. gospodarza.mi krajn. Już nie 
pienia człowieka cywiliwwa- perium rosyjskiego. I to nie nast.ej poezji, zwr6cił się ku czteł'ej genfaJn~ twłĄrcy pierw- flak ja,k Koogres Jednośei klMy „wieś SJW>ko}Iul., w!eł wesoła" 
nego, lecz posiadał również tylko w ten sposób, że boba- narodowym elementom życ~a. szej połowy XIX wieku. któ- roOOtniez&j pomnożył jej siły, opie~a pl"1lelZ kt!.dm..ehłO'J)~w, 
wlarę w przyszłość, którq terami swoich utworów czyn:ł wskazał nowe niezliczone tor- rych dzieła stały się własno• teJt i -r.~dnoer..eDJie SL i PSL ale wieś o wyretnym ,,-rof1lu 
człowiek Zachodu już utracił". Gruzinów, Baszkirów, Finów, my J)oetyckie, skojarzył je po kią naszych ludów d()ll)iero w pomn.oży aiły zorgs,nizowa.ne- klasowym, ~wiadomAI. swych ee. 
Głębokie umiłowanie czło- czy nawet Cyganów, lecz że raz pierwszy z życiem rosyj- latach epok! socjalizmu, są go ehfopstwa i Z'ta.nowie będzie l6w 1 zada~ wkracu na arenę 

wieka, glęb~ka wiara w ezło· widział braterstwo ludów, o- sk.Un 1 rosyjską współcz~'>- dzlsia.f -n!e tylko symbolem na I lJ\-O('lD.y inebroment wmnoen.ienńa. diziejowł i woła o pokój, o 
wieka wynikała u Puszkina parte nie na przemocy jedne• ścią, wzbogacił nowymi Mea- szego braterstwa, lecz t naneJ ~ m.bot.n~hl0ip$kie~. twóro7Jlł ~. OObu&owt i roz 
z głębokleij znajoinOOcl i uroi- go narodu nad drugim, lecz mi, przekształcił język". dro!Jf w pnys21oś~. waJki o lePe'z.e jutro wsi i wal~ budowl' 
łowania swojego narodu, jego na rozwoju w każ.dym naro- - Przed l~«n w wo-jew6dz. 
~:a, walk, cierpień i wolno· dzie te&o wszystk!ego, co w p t ty b t • k , ł , d k' h 1 E I twa.eh, po'l'l"iatacll i gmiueh śclowych dążeń. Wielki poeta, nim jest najlepsze, najbardziej ro es ro o n1 ow o z IC w sprawie '1s ero powS'tamą komi·tety obchodu 
Ila którego ZWTÓCone b:YłJr 0• twórcze, najbardziej wybiega. awit'~ Lu.d-OWef!'l'i W któTyrh 
c:ey całej Rosji, będąc na w.le- jące w przyszłość, najbardziej Ro. botnief n·-' --· .__0 ki n.a za;nrMZende Cent.mln-o Ko 
11 tntm ł ' b1 ł i l...t.- ..., ..... ".....,. "'J" przez Wft)"st • postępowe ty. „SPltAWA EISLERA JEST r -„ o e zes e-n1u, prze era n eza . ..-.r„ue. intere11uJ·„ ri• -zy~t'-•~, eo dzie · ,_ ..__, . mitetu Qb(}hodu wezm• u&::l.Bl -' t k ' hl bł I t -'• .._ „'--· "' v "~ .rum WJ.chJ na 11w•ee1e. SPRAWĄ BIJĄO.t. NA ALARM ... „,ę częs o roc za c opa, ą- ym „,„ m. JllI. 14u1Di1CZ}' je eię w kra.ju 1 .,,. całym łwle- Bezprawne arentowam. Eh· . ..., ~ . obok J>Tzedstewd.cie-li stToo.nillrlw 
dz:!ł po ws:ach, badając oby- wielka, h~storyczna jut d%ł- cie, lera apotkało lit juJ • bez. .,.owa te z m~t wypowiada ehłapskich pniedstawici.ele tere 
czaje ludu, zg1ębiając jego my siaj przyjaźń dwóch najwięk- Ni • lnl"lędnym _._ieniem, a t:de. zn.ana przodownica pruy, tow. nowych ltomitet6w PZPR. Ob-śll. zapisując jego opowieki, szych poetów sł<YWiańszceyzny . ie d7:1~ge, łe 'brutalne JJ&j "' ł'~"n- G chody b„d„ Ili• od'hyw•'- w mi& 
legendy, poznając żyw·ą jesz- - Aleksandra Puszkina ł Ada śc1.e poheJl a.ngiel~kiej na pol. eydowany protest postępowej o- enowefa Korzeniowska., obee· eta.eh ~wie.to~yeh tJ w gmi· 
cze pamięć bohaterskiej walid ma Mtckłewiaza. Oba.' żyli w ski eta tek „Batory'' wywołało pinii mata doprowadzi.6 musi nie instruktorka szkoły tkackiej Il&C.h odleg~h od powie.tu W 
• nstro.iem pańszczyźnianym ł epoce, którą okreśEły dwie powszechnt falę obun.enia do. trWoln?eni.a postępowego w PZPB Nr 1. „Takie jest .r:da.· dm.:ia.ch 22 i 29 ma~ odbędę. się aamodzieriawiem caratu. wielkie daty Rewolucja wśród całej polskiej kla.sy ro- rlz1ałacza ruem1eckiego. ni kdd _._ 

Z tej rzeczywistej, be~e Francuska i Wiosna Ludów. botniezej. Robotnłk, 'ledzi pil. „Nie mamy j11ł zładze1l eo do e • ego Z<UVwO my'1tce~ we wsiach zebrania wszystkich 
t!n!ej znajomości !WOjego ludu Obaj prowadzili swoje narody nie, jak ptzedstawia eię na fo- 1 8 i" 1 W cuowieka. Bezprawne ponvanie pairti!Ji, Oll'gamiza.eji społe'Mlllyeh, 
wyrosła wielka mądrość PuSZ• na spotkanie ich wielkości, mm międzynarodowym epra.wa ~~oej~~ c_ ta.akngo~wi-aamdczaeryto-·. pllEaźer-a z pokładu naszego etat gospode.~i ycl h -~_. m!odziheżoiwybech 
kina, nie tylko jako twórcy no którą W.dzieli na szlakach re- Eislera i łlczf'kuje wyniku K ta. D b ,_ b j d "j ku dotknęło nie tylko nas Po. p.rzy Uu:,,; a e ,.,..., •YJ.IIYC z. 
woczesnego llterack!ego języ- wolucjl, braterstwa i władz- protc~tów, 11kladanych masoiro a rzyna ę s....a, e na s na · pa.rtyjnyclt chłopów; na zebra. 
ka . !l'osyjskiego, . lecz również p d I K lepezych pT8AlOW1lie t: PZPW Nr leków, a.le tak.że i .in.n~, milujii.- nie.eh zastani) wy{l':ł()jlPWI)e ref&-
jak t yśli i 1 dl któ rże ( on~resem Zw. Zawodowych "· _ Wr-zcie. o•----~o _, . • ce wolno,6 i sprawiedliwo66 na· raty na. temat •wi~.a. Słaerz:ne · 

0 poe y-m. c e a, a - ~ " "" „...,.... .„, J~ było by podejmowa.nie na tych 
rego twórczość była nie „bly- Konferenci·a okręrrowa aktywu zw· k . j kimi Im . rody, .które oburzone ... faktem zebra1l!iaeh knmkretnych wbb. ~°iitwpośl~L~ '1.~oi;ny·~· l~-gł~i! 6 rąz OWOtJO ~o, li a i .!.„gen~ ~n~~ ~ narUllzenia praw międzynarodo. wią.zań o wykonaniu pewl!Tch 

y 0 
•• „ c · e,, we "„ s ~ W • aar OKZZ db .„ ng cy meTy uue. Je- wych przez rz11 d ... Anglil t A- prae (JikwidaeJ'a odłogów, .:re· łl\ realistycznego 'widzenia, o- czoraJ "" i e &to. zbyt mało popularyzuje sit ich 8zeze dotyehezu !ywi} jakie· v " 

łamającej nas rzeczywistości. wali prze1'odnioiąey i eekreta- sukcesy i pomysły racjon&Ht:a... kolwielt złudzenł• ten eh ba meryki. Dzil zdarzyło 1i1 to na mont, ?dbudowa drog i m06Łów, 
Postępowość i rewolucyj- Tze Powiatowych Rad Z'IVifłz· torski.e wśród szerokich mas ro- : Y statku polskim - jutro taki sail~n1~ ~rzew, bud.owa boillk, 

n~ć poety nie ograniczała się . botniccych. teraz przekonał e1ę w dostatecz sam wypadek może pogwałció poo:;1eos1~nn e h?dowh, k.o<ntTS.k. 
w tych warunkach do dum- 1...ów Zawodow:'ch, .przedst&~l- Zwię,zki Zawodowe musz~ za. rl.ej mierze, jak Wygląda tak prawa innego państwa. Akt ~J1• .bu?owa i -remont ~ół, 
"'""Ch haseł wolno3c!, do pro- e1ele okręgów i oddziałów ZWilł· jać si• bardziej ni.i dotychcz•" k kl . hód . gwałt.u, dokonany na obywa.te· ~w1etho itp.) na .ciwś6 aw:ęta • .., • " ""' grom o re amowan& zac •1a L d tflk k to l testu, czy też słów solidarno- r.:k6w Zawodowych oraz - prze. szkoleniem robotników, bo zbyt k 

1 
" • 1' k . lu, który ufnie schronił si9 pod ~ ~wego, . , ;18- m~a o 

ścl z ciemiężonymi. wodnieZf!C"J' Rad Zakładowych Jltało jeszeae m:tmy robotników " u tura. 1 po ity a, uprawia· o,Jiokę polskie.1 bandery, bije mi:pce w m1as.taoe:t1. i .. w W?elu 
P?eta,. k~óry miał odwagę łódzkich .a.kładów pracy. Te- na stan0W111kach kierownicnch na przez oba państwa. Oburza. wprost na alarm. Odżywaj'ł WS'lMlh n,p. z oka.z.Jl Aw1ęta. 

stwierdzić, ze tylko „głowa re • . Nale"y także u1Un\6 dot.;ch~ ni jesteAmy wszyscy, Że Angli. znów brutalne metody hitlerow. 1-majowego. . . 
wolucyjna może kochać Rosj~ mate:111 obtad było zrein.dl>'ln.rue czasowe zaniedbania na odcin· cy ró1V11oc.zeAnie h111tem zwal· skie. Podstępny postępek agen· 5 czerw~ - w dniu. ~a
tak, jak pisarz kocha jej ję- dotychczasowej działaln°'ei ku bezpieczeństwa i hiiiieny niajl} zbrodniarzy wojennych, tów anglo • amerykańskieh trze. l'Ml;O w m1ftBt:aclt powiti.towyc~ 
zyk", w swoich W:elklch dzle- Zwiii.zk6w zawod.O'W'ych oru o- praey. krwawych hitlerowskich ba.ndY"' ha napiętnowa6, jako hańbię(}y ~ma.eh i W!l~~ odb~4 .in.ę 
łach i utworach poetyckich da Nast11pnie !~rani •chwilill tów1 na. których nuze lll!dy po. i nie licujący z podeta.wowymi wiece ~raz w lltlektórych m:eJ. 
wał rt !eiednokrotnie śmiałą, pt&eowanie 11.owyeh metod pra. rtzoluej. ę .., kt6rej zobowi tuj "Inny wydał karę •mierei, że ptawami polityki mi~dzynar<>- 900wok.i~h poch~y Godzi~y 
bezpośrednią afirmację swo- cy na przyszło'6· ' '! '! n.morzono dochodzenie ka.me dowej. My, Pola(}'" czujemy się PO{>Ołudmowe łWJtta r;a.pełnił 
ich polity-cznych pol(lądów. Za Przewo.dniczt~Y 0~21, tow. sł~ podnie'6 na wyiszy poziom przeciwko bestialskim gencra· dotknię(}i w naazej dumie naro· zabawy ludowe, ~estyn~, ~wo. 
równo p:sząc „Borysa Goduno Widawski w refera~xe swym pracę zwi~zkowł przez n.aktyw- łom von Rundstcdtowł 1 von clowej, w naszym poezuciu wr 1. dy sportowe, prr.oosta.'IVle-ma ltd 
wa", w którym poela jaskra· podkre,lił,. łe Zwitzki Za.wodo- nienie całego aparatu związko· ~tran1111owi, nato,n~ast łciga B!~ ności i 1prawiedliwodci. Angli· nowe, tea~ml':'-6 i wystwy ze. 
wo odmalQwal sprzedadność, :e :!aję. .Jil~ ~zapoa~bl} łpow~~- we"'o f nvi•k~zenłe o.;..,rat o- J~k _prze~tępcę i za.myka do wię r:.y zapomnieli widocznie, że pol społ6kw ~wk1ethcowkych. 
próżność. intrygi dworaków, 6 

• _ągmęe a, e ona'!' e..,.: „ " ,"'" pm :r.ienia. Ehslera. tylko za to, ~e ~kie statki broniły bohatersko Ta :18 co ro • w_ męcie 
kryzys w\'dzy caratu, żeby kowic~e J>?czą~kow.e trudno~c1 dei praey !wlązkoiv11J. Postana_ był i jest zdecydowanym wro- w uasie wojny ich wybrzeży, waz.mą ud·lial wszys_tkrl.e o.rganf 
tym ailin.iej wydobyć kierow• orga.n!zaeyJne 1 • doJrzał.r do te· wiaj:ł Wżm6c dotyche2:1J!OW1 pra giem hitleryzmu ł jego spadko„ ie polskie 11amoloty ptzyezyni. ~~ rzPR na~!łl .w pełnd l ym 
niCZI\ rolę narodu w jego wal- g~, zeby 11~łm6 rolę ~ącmika. Cf na odcltlku ptOdukcyjnym, błerców." ły się do zwyci~!'twa w bitwie q. z;:ie, !" w.ł t"':''?;~~ h e ega.-
ce politycznej, jak i stwt\rza• ~n1ęd~ partit a m8..'la.m1 pr&cu· socjaln:vm 1 kUlturalnym tak, irr Z kpnkolwiek rozmawiam na o Londyn. CJ6 OT!?1t111:rAlCJ mJJe.lS"'"c '(lfl.r. 
jąc swoje najgenialniejsze Jąeynn. b Zwi- ',.. .... d od _. ten temat, kddy ma w tej l!pra My, robotnicy PZPB Nr 1 t:rjnycli. Robotnic! l'Olni wy~ 
dZ:eło „Eug1miusza OnegLna", Zadaniem II XongrMU btdzie Y ll!Z&& ..... wo owe pow.a. wie tylko ostTe eło'lfa potęple- ca1kowicie solidaryzujemy się p1ę. pod wła6llym1 8zta.ndal'8ml 
o którym Bieliński. pisał, że pogłębie_li.ie i ~lepiJ:te~e pracy dały interf!t!Oill klasy tttaeuJtllej ni.a.. Nie możemy dop~ei~, a.by ws t . w zwartych ~nach. 
stanO\Vi ono w sobie „encvklo ~zystk1eh ogniw Zwitr1r.6w Za. i Pa11stwa. Zebrani dalt teł wy_ zapanowała znów n•d 'wiat.em R zydscy 1 z• no ą protest~CYJ~ą Teg-oroe=e Ś'IVliięto Ludowe 
pedl0 życia rosyjsk:!e"o", ....._·sz wodowych. Tow. Widaweki o- " "' 

1 
zą użpdo skiego w llpr~Wie Eis· bęnezie wfolk ... ma.nif ...... --3·„ llił -. ,.. .ru ru 11Wem·1 oburzeniu z powodu niosprawied1hvoś6, '""'llJt i gra• 6?& " · amy nat...-chm1a•to o "' ,,......, "" 

ki.n ostateczn:e przełamał w świadczył, ie 11byt małą opiekę, porwania prze.z policję angielskt bież. Protest na8z ~~si odnieM i i "'. . J. i ~ w go ludowvch i r;iojn8'r.a rob<>tniezo. 
sobie .szkołę romantyczną i , otacżamy dotychezu prtodo"fl!. działacza demokratyczneo"O, Eis. i d k t k S i dl' nro n enk1~ z wi„z:en & anty~a· chłopskieilo O~T. bila.nMm os;-i.g 
Sltając zdecydowanie na grun- ników pracy 1 racjonl.lłllatorów, lera.. po Ił any 8 u e · praw e iwo. ~zreto~l!I iego dZiełaoza nie. nię6 1 wyt""""'e'lliem zad :6. 
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Daleko od Moskwy 
Narodz~ dnia zawsze S!\ piękne: je§ll dzień jest tlł.o

neczny, wszystko wokoło lśni, a jeśli pada deszcz -
jest szczególnie świeży i czysty. 'W lesie pachnie kwia
tami, miodem, sianem, a w zimie mróz wesoło sżczypie 
policzki i nos. Zdrowego człowieka cieszy zawsze prze
budzenie przyrody o brzasku. 
Kuźma Kuźmicz oddawna luhił pełne słodyczy chwile 

'Wcz~nego r~nka. Podobały mu si~ zwłaszcza dlatego, 
gdyz były m~p~obne. do innych godzin doby pełnych 
ruchu, trosk i mepokOJU. W takich chwilach nie chcia 
~o się o z:iiczym my~leć, nic nie budziło niepokoju i każ
dego dnia z uczuciem zdziW1enia przechodził od sta
nu beztroski do hałaśliwych godzin pracy. 

Dawniej Kuźma Kuźmicz brał przykład ze swego sio
strzeńca Wołodi i w tajemnicy gimnastykował się każ
dego ranka „ażeby dusza i ciało pozostały młode". Prżyj 
rzał się. ćwiczeniom, jakie wykonywał Wołodia i pow
tar~ał Je dość zręcznie: robił przysiady, podnosił się, 
robił. rękoma r~chy płynne lub raptowne, ciężko pod
skak1yvał. w i:i1ejsc1? i boksował się z niewidzialnymi 
'1!'zecrwmkarru, sapiąc, gdyż nrzeszkaQ.zały mu ruchy 

~ci mttl!i 11ta.6 l'ię zadoM. n!leekit'go. H. Sa.m. w~i J - !I\ na 

własnych rąk. Czuł jak w tyłach pulsuje t toZgrZewa 
się ~rew. ~ubrta Kuźmicz kroezył po pokoju i szeptał 
ulubione wiersze Wołodi: „Idę piękny, dwudziestodwu
letni!" 

Od roman!& z Wołodi~ - nie zajmuje się gimna
st~ką. 13rata~ek P? ukończeniu Akademii Wojskowej 
po]ech~ł pełmć słuzbę na granicy zachodniej, on zaś 
zupełnie s.amotny, znalazł !I ię na Dalekim Wschodzie. 
I od tamt-:1 pory, coś jakby nadszarpnęło się w nim. Wi
docznie siostrzeniec .pobudzał w nim energię, co jest 
konieczne dla człowieka, wkraczającego w nierad<>.sny 
okres starości. Wołodia jednak odjechał, a zamiast nie
go znalazł się Grubski, istota przerażająca samolubs
twem, czerstwością, o metafizycznym mózgu. 

Dziś .Kuźrn.a Kuźmici zobojęthiał na wszystko. Po
ranek Jest piękny, a.Ie stary nie chce nawet spojrzeć 
w okno. Cisza pokOJU i bezczynność już mu obrzydły 
a spokój domowy zostawia posmak w duszy. Przesyc0.: 
ny jest słodyczą beztroskich porannych Chwil. Teraz 
odczuwa potrzebę pracy z jej hałasem i gwarem, niespo
kojnych ludzi, ja~ ;A~eksy, Kowszow, Beridze i Bat
manow. A sam wciąz Jeszcze sterczy w cieple domowe
go ogniska i leczy się proszkami. 

Kl:1ź~a Kuźmicz, stękając, podnosi się z łóżka. Spoj
;zeme Je~o pada na teczkę, w której leży notatka: pro
Jekt zrob1ema przekopu za pomocą materiałów wybu
chowych. Przedwczoraj ukończył i?o. nastennie skrunu-

~atnle przep.isał dwa razy, jak uczeń zakochany w swo
mi nauczycielu. Obecnie ubierając się odwraca się od 
teczki. Widocznie w jego projekcie nie ma nic orygi
nalnego i nauczyciel dobrze robi, że nie śpieszy przej
rz~ i postawić stopień. 
.Należy się umyć i ogolić, a nie chce się. Kufma Kut

nucz . marsz~ząc twarz przygląda się swemu odbiciu 
w lustr~e: hie podoba mu się ono, niczym źle kupiony 
~rzedmtot, z którego jest niezadowolony. Czoło prze
c~ęte głębokimi zmarszcz.~ami - to ślady pazurów ży
cia. Oczy wyblakłe, wodmste. Żółtawo zielonkawe wąsy 
- przesiąknięte na wskroś tabaką. Twarz zatraciła 
kszta1t, chuda, a jednocześnie obrzękła nawet po gole· 
niu lub wypoczynku nle wygląda młodziej. „Jak to się 
nazyw~? - wzdycha Topolow. - To nazywa się sta
rość me radość". Spostrzega Marie Iwan-o\1\rnę. która 
bada~czo _mu się przygląda, przez na wpół uchylone 
d;zwi. Kuzma K1;1fmicz chłodno wita się, gdyż obecnie 
rue ma serca do 3ej troskliwości. 

- ,Czy będziecie się golić? - pyta gospodyni, która 
wi~ ze powinien się ogolić. ,_ Zaraz przyniosę gorącej 
wo Y· A potem ~niadanię. Usmażyłam świeżą rybę ! je
szcze coś... Jakiś dobry człowiek przysłał wspanfał" 
paczkę. '" 

St~ry nie odpowiada, chociaż zdziwiony jest wiado
mośc:ą o paczce. Maria Iwanowna zbliża si„ i 8PO"l"da-
ia• lrn11a ałow,.„ " ,.. „ 



Włókniarze .zobowiq.zuiq się 
do pr,zedterminowego wykonania planów produkcyjnych 

i zwiększenia planów oszczędnościowych · 
de DPO·rządkowania parku 1Raszynowego i osiedli fabrycznycl1 

no cześć Kongresu Związków Zawodowych 
Z re~olucji Ogólnokrajowej Narady przodowników pracy i racjonalizatorów 

W wyniku obrad II-giej Ogólnokrajowej Na- skich do jak najszybszego i której generalny sekretarz 
rady przodowników pracy i racjonalizatorów jak najlepszego wypełnie- KCZZ zaproponował aby 
zgło~zono projekt rezolucji, w której między in- nia przyjętych zobowiązań wśród zobowiązań podejmo-
nym1 czytamy: ilościowych, jakościowych wanych przez załogi dla ucz 

R ara.d · · · ~ d · l' 1 · i oszczędnościowych, do wy czenia II Kongresu Związ-
a '!+' imieniu ·~~:,- z1a ow, uza eżn10nych od t • • tk" h ·1 dl ków Zawodowych znalazły 

, s!Utys1ęcznej rzeszy siebie proce.sem technolo- ęzema wszys ·1c s1 a 
włokmarzy PODEJMUJE gicznym, aby robotnicy mie zrealizowania wszystkich za się w pierwszym rzędzie zo 
~OBO'WIĄZANIE wykona- li możność wspólnej myśli dań, stojących przed klasą bowią~ania zmierzające do 

ma rocznego planu pi;zemy- i usuwania błędów, popeł- robetniczą i zabezpieczenia uporządkowania parku ma 
s~ włókienniczego przedter n ianych przez tych, którzy naszego marszu do . Socja- szynowego, osiedli robotni-
mmowo do dnia 10 grudnia oddają swoją produkcję do !izmu". czych i urządzeń socjalnych. 
1949 r. planu zaś trzyletnie- dalszej przeróbki. Do projektu rezolucji wnie Projekt rezolucji wraz z 
go przemysłu włókiennicze NARADA WZYWA siona została przez tow. Ta- poprawką przyjęte zostały 
go w najwyższej redakcji wszystkich włókniarzy poi- deusza Cwika poprawka, w jednomyślnie. 
wartościowej przedtermino- -- • • • 

wo do.dn. 18grudnia~949r. Robotnicy rolni w1taJą czynem 
a takze zaoszczędzerna w 
bieżącym roku s.<141.000.000 II Kongres Związków Zawodowych 
zł. wobec 6.788.000.000 zł. Spro.wn II Kongresu Zwią.z. ków RO"lnych w Lodzi z.espołu rok inrensywną. walkę z chwa
planowanych przez admini ków Zfl.wodo0wych, któr~go obra Nr 4 tKsii:ży :hllyn) zoboW'ląm st.a.mi. Pracowni.cy_ i rob<>tn~cy 
strację. dy l>OCllpOOtml4 się 1 ooenvca. br. ją się skrócić teirmin Z111.Siewó~ ID;ttj~tku WSGW :W1~ew "'!" hc-z 

„~farada· domaga się od Za nie jest o.OCe. i roootni kom rol· i 9!Ldzenia. roślin o Fi.eden>: dnr., b1~ n3 - robowiązuJą s:1ę do 
rzą4u Głównego Zwiąrl<u nym, Wraz z robotni-kami. fa. tj .wykond ~raee do dnia. 22 dn~ 1 errerwca. wyrow.ooć teren 
'Włókniarzy zasadniczego bryik, hut, wa.rsi.;tiatów mooha- maja., pr:zysitą.p1ć do wa.lk1 z 'Z~J~ dotych?7A1S ~ kopce 
wrotu • h nic?.nych, podejmują oni zobo. ehwa.s.tami, wzmóc punktunl- z1emm8.('fZ3dl.e 1 u.siać go trn· 

z 'ł wodn~ZWOJ? ruc. n wią:.ia.n .ia. by ezyio.001 uw..ci ć iwść • prz>chodrenia oo pracy wą.. W tein spoosób pow9tan~~ 
wSl?o zaw ictwa I ra<:JO- OO'lll1: zor~ama.ow'llk do d·nia J skwer, miejsce wypoczynku ro. 
nahzato.rstwa, stanow. czego. d~ieu l°O'ZpOO'Zęcia si ę Kongre:;l\ M~- "k„- dl~ a.rui.lfal>6tów. ootniików n.n pracy i miejsc.a za 

kodliw by podkr~lili, że Kongres bę- ~~· " ~o .~ ~ ~ ""' 
zerwama ze sz ynu dtzii.e dou.ls<z.ym eta.pem w walce Robotnicy Miejskich Mn.ją.tków baw dla -0.z.ieci robntni ·· zyeh. 
próbami założenia biurokra 0 

pokój i demokrację ludową.. Rolnych La.giewniki, Ruda Pa. Ta garść zobowią.zań ma e':o 
tycznych hamulcÓ\IV na ruch Do Zarzą.clu Okrę~ Zwi.ą,zku bianic..ka. o.ni.z Zespołu Nr 2 (Po ją. wymowę i j0!Jt dowodem, ze 

• ....... 
Współczesna bajka a 

Ili'. I 

biurokratach 
Zdawaloby się, je ło ~ciwie po prostu 3'nies:me, żeby ws:icisy

J'IGĆ owcmtury i nawee rozpi&y'U)Oć się na temat jakic11ś tam. wa
lóto do pralnic. Bo cói to niby jest? - solidny kloc dr~io
ny, w ob" końcach cienkie żelame walki, tkwiące w loż.yskach i -

caly kram. Dowcip polega jednak na tym, że kloce te mu~:są 
być dębowe i o średnicy gdzie.i około jednego metra, a takich 
dębów :ra wiele mowu nie posiadamy. 1'ak c:ry owak do tej 
pory fabryki pr:z:emyslu wełnianego mżywaly pr:z:ewaź:nie przed
wojenne jeszcze remanenty, lctóre w tej chwili kończą się osta· 
tecmie. 

Na naradzie technicmej te PZPW Nr 1 kierownik wykończalni 
ob. Gajdziński wielkim głosem woła: - Dajcie mi nowe wały, 
l· .· to, co ja mam w tej chwili na manynych, to wla.iciwie :a
palki i ja tym dobrze wyprać nie mogę. 

Sprawa wałów do pralnic jest już bardzo stara, bo datuje się 
od 1945 r. Drewno dębowe, żeby należycie spełniało swą rolę, 
powinno chociaż dwa trzy lata leżeć te wodzie, więc też nasze 
wykończalnie :ara: po wyzwoleniu zapotrzebowały odpowied
nich wymiarów kloce dębowe, ale poniewai w tym czasie były 
bard:z:iej palące potrzeby, tvięc wykońc::alnie musiały czekać, 
:zwłaszcza, że coś tam jes:z:c:z:e miały. 

Mialy, rzeczywiście miały, ale po czterech latach już nie majq, 
a dęby rosną sobie spokojnie w lesie i szumiq zadowolone, że 

jeszcze upiększają, świat. 

Niejedm :z: nich dawno już powędrowałby do jakiego$ stawu 

pr:yfabrycznego; by moczyć się :anim kajq mu pracować na 
r"lecs człowieka. ale Centrala Zaopatrzenia Materiał.owego Przem. 
WlókienniczeBo uważa, że :zakłady powinny :zabierać dr~ 
z lasu, a Dyrekcja tasów we Wrocławiu :z:e swej serony nie chce 
rozmawiać z każdq fabrykq oddzielnie i uwaia, ie cały tramport 
powinna :zabrać Centrala Zaopatrzenia i ro:z:dzielać zakładom. 

Dyrekcja _ 1...nsów ma rację, bo to przecież wygodniej :załatwić 
sprmm: s jeJną Centralą, aniżeli :z: czterdziestoma zakładami 
a Centrala ma podwójną rację, no bo niby komu potr:z:ebna ł« 

bforokracja, żeby najpien.o TcupmMla Centrala i dopiero spr:e
dawala ::rakladam. Jedni drugich starają się przekonać o :rwej 
sł1Mzno.ici. 

No 11 dęby sobie romf. ••• 

-em-em 

•współzawodnictwa, wtłacza Zawodowego Robotników i Pra j&rieT7Je) robow>i4U:1i się z.:ikoń r~bot~ey rolni wespół z .robot· 
nie go w sztuczne ramki, C-O'Wtlioków Rolnyc.b. bez pr:zerwy czyć prace -prizy siewach 1 i;a- mkam1 z fabryk .u.tirwalaJą., czy 
uzależnia]· ace rozwÓ]0 J0 ego li n.a::plywa,i<> meldunki, rezolucje drz.eniu do d'llin 1 o:oorwca, oraz nem gmaich Polski Lu.d.oweJ. 

. " n - " · < l (Tas21) 
tylko od liczby będących do i nehwały p<>lljęte 'Pl"ZC'L robot. w~2l1Il~Q~c~i~p~ro::w:..,...~,z:.1'..'.:u~p~rw~::z_e:_:a::._Y.'.._ ________ _:.::=.::.:_:· -~===========~===~=========-
dyspozycji premii pienięż- ni1ków nw.j.ą.bków rolnyich , .Teet , 

n~~;;·~~jalnymzadaniemper :hp~~~ ~t~~!:
1

~~~ Delenaci nie · pó·1·dą na Kon•res z ~różnym i r0 kami 
sonelu technicznego jest tego poda.J~my tylko nnektóre. Ila 6 ~ 'f 

, • b · · Ooo roboitinicv Państwowego Go Tokar• Wacław Owczarek skrzętnie gromucl.zi materiały do dyskus·1i zwroc;ejn:e aczneJ u~~l ;na S'Pod'ILl"!"twa Rol~go Strobów w • 
rozwo. 1 sprawne . CJO- powiecie skiemiewiekiim, docc· Czerstwa, ogorzafa twarz gorąco pragnę godnie reprezen frów il. propagatorów współza-1cie nie wiadomo nawet, kto 
nowame baz. ~emol'1;to'Yych niają.c zn.aeizemie Kon.g-reen, zo. obywatela Wacława Owczarka tować zakłady d. „Weigta". wodnictwa młodzieżowego w jest mężem zaufania, an! co 
dla _uspr~wmema o:p1eki te- ])owiązują. się ulrońerzy~ prace na wzmiankę 0 Kongresie Ob. Owczarek pracuje w fa zakładach, ob. Owczarek wy- do niego należy. Naturalnie, 
chmczneJ nad parkiem ma- polowe prny sa.<lrrenń.u ziem.n~- Zwłą7ików Zawodowych pro- bryce od wielu już lat, jako to suwa na plan pierwszy kwe- tak być dłuaej nie może. 
szynowym". ków pir:red termin~, 'l.Większyć mienieje radośc!ą. kairz. Kocha swój zawód i jest stlę udziału l'lWiązków za.wodo Ob. Owczarek rzeczowo i z 

Dla realizacji wszystkich o<o=ę-d<n<>ki ~ nmiejętne - Cieszę się i jestem dum- ceniony za swą sumienną, wy wYch w ruchu wspóhawodni- namysłem mówi o wszystkich 
tyrjl zadań NARADA ZA- e>bc·hodz~de się ~ lle.l'Zędiziami ny, że załoga naszej fabryki dajną pracę, za żywy zawsze ctwa. tych sprawach. Zatrzymuje 
t'ECA: ro.J:njic-zymi, <l'l'lliz wmvscv l>o~te. wybrała mnie jako . delegata udział w sprawach robotni- Właściwie robiliśmy się nad każdą kwestią, ro1JWa-

1. Krz4'Wić i rozwijać ideę nowili ":'9twić. ~>0 • PZPR. . na Kongres. Zdaję· sobie spra- czych, za energ!czną postawę wszystko samL Związki dały ża wszelkie możl':.we sposoby 
współzawodnictwa indy Robot:n1cy MmJSkich M<llJ~t. wę z mej odpowiedzialnośc:. j wobec wsz.elkich trudności Z nam tylko bardzo ogólne wska jej rozwiązania, zasięgając o

tą samą dokładnością d. peł- zówk:., lecz nie oprac'.IWały pla pinii innych. 
widualnego i zespołowego PDJ k • I d • • nym inicjatywy podejściem nu, który povł:inien być podsta - Jak uważacie - pyta w 
wśród S'Z~rokich nias włók- me wy onuie p anu oszczę nosc1oweno bierze on udział w działalno- wą przy organizowaniu współ pewnej chwil: - czy nie było 
niarzy. 6 śc: Rady Zakładowej oraz w zawoc!nictwa. ·związki :intere- by wskazane zorganizowanie 2 Spopularyzowa~ wśr6d Niedopu•zc~e opóźnienia atradniaj~ pracę Komisji Współzawodnictwa sują się też zbyt mało ooo- komisji apiekuńczych, które 

uczestników współza- Dolić późno, gdyż dopiero z konania planu oszczędnościowe- Młodzieżowego. ba.mi przodown!ków, nie zn:i- interesowałyby się nie tylko 
wodnictwa przyjmowanie ta końcem marca podjęto ..,, Pow· ~ w /POSzczegćłnyclt d~'ialaeh Ob. Owczarek przygotowuje ją ich i nie opiekują się nimi pracą robotnika, ale równ~eż 
kich indyv;idualnych zobo- szechnym Domu Towarowym praey, choć czasu po temu by· !Jlę rzetelnie do uczestnictwa należycie. I tu, moim zdan!em, stanem jego zdrowia, jego za 
wiązań, na które współzawo inicjatywę zaetosowania oszczęd ło dość. Przytoczone przez nae w pracach Kongresu. Podcz:.is tkwi ten największy błąd w robkami, warunkami domo
dniczący mają bezpośredni no,ci w najszerszym z&lcresie. fakty świadcz~, że PDT nie u- zajęć i poza ich godzmpm!, na praey Związków Zawodowych wym.i itp. Czy nie jest to skan 
wpływ (np. dla robotników Ustalono wówczas, że ..,, roku stosunkowal Ili' należycie do zebraniach Rady Zakładowej : - brak powiązania z masami dal, że nasi tokarze, pracują-

b. · 6ł 0 'ków b. · ro 0 • akc ·· 011z naradach wytwórczych notuje robotniczymL· cy przy żeli.wie, od trzech 
Produkcy1·nych zobowiąza- iezą.cym zesp prac Wlll prze iegu i zw JU Jl -

wsz:v. stkich działów teJ· placów- ezędzania. uwagi i spostrzeżenia towarzy A t "d' d . lat bezskuteczn!e domagają 
n ia ilościowe i jakościowe, ~1 wygospodaruje lą.cznie. 35 mi· W uj chwili trudno ustalić szy pracy, które następnie m:tl neJdzi=yf~~~ad; ~: się przydziału mleka? Wystar 
dla majstrów i kierownictwa bonów 197 tyllięcy złotych osz:- w je.kim stopniu wina za te zamiar przedstaW:ć na specj kla.dowej. .Testem jej człon- czy obejrzeć zdjęcie płuc to
techni cznego zakładów - cz~noScl. wszy~tkie niedooię.gnięcfa spo· nym zebraniu załogi, celem k iem i podobnie, jak inru, czy karza. Z roku na rok pył za
zmniejszenie ~odzin posto- Zanim Ul!lpoły pTS.cownicze czywa na orga.nizacji partyjnej sprecyz.owania żądań i wnio- nię wszystko, by poziom tej nfeczyszcza coraz więcej nasze 
jowych, likwidację braków zapoznały tńę :ro fłllCzególowo a ..,, jakim na dyrekcji,· komi· sków, z którymi ma 7..amiar pracy był jak najwyższy. Ale płuca. Kierownil;s_ socjalny 
osnów. wątku. części wy- opracowa.nymi planami oszc:r.ęii- sarzu oszczędno~ciowym, bę.di wyst~~ć ~atKongrisie. wierzc!e mi, nieraz zatracamy twierdzi, że nie może tego za-

. h "t dl . no~cio"""""'i minęło znów s o h - :e Jes em m wcą, a pa- poczucie, iż J·estcśmy komJ.-ltą łatw!ć, Rada Zakładowa też 
m 1ennyc l p. a pracowni- „„-, P · innych odpowiedziaJnyc czyn· mięć też jest zawodna _ mó- vi jest bezsilna. Moim zdaniem, 
ków administracji - uspra ro ~za.su. .Tak z~~dnie stwie~: nikach. wi z uśmiechem ob. Owczarek Związku na terenie fabryk!. właśnie w tego rodzaju spra-
vmienie zaopatrzenia, tran- ?zaJ~ p~dsta.i_n.ciels dyr .. ekcJi Należałoby•- ..,n....,. J"ak naJ· muszę więc wszvstko l!obie Składamy sprawozdania, cho- h · t L 

te nstytu ""' -r •. , - „, · dzimy na zebra.nia, ale nasze wac powmny wys ępowac 
sportu itd.) . t pracow,n,icy l 1 c.J11 rsy· • ·• ·• dokładru"e """"'1.S' ać aby si" Z · zk" Z d · t 

t O ...,_ _, • rTChleJ· ....... J·a.n1c i prz.,.,t•p1„ ·· .r „ ' " sp~awy "'ną w pap'.erk~"~J· Wlą 1 awo owe, l o na-

3 Zobowiąza~ kierowni- sem " poez„~. re11..1.izow_a.„ · • „, · „-"' później nie jąkać. Odczytam • „. · "~~ tychmiast. . 
ków zespołów do udzie w PDT we. -.n~tkich ko~or- do wykonania na serio tego po- przynajmn'!ej wszystko. co na- r:_ocie, dw fox:naklistyce. My -Na zakończenie trzeba pod 

1 . . h akt kach organ1Z&eyJnych dop1ero wałnego obowią.zku, jakim jest leży i jak należy. Zres?Jtą, iemy o Zw1ąz u, ale Zwią kreślić - ob. Owczarek uśmfo 
ama przez me pr ycz- w kwietniu. wprowadzenie planowego !!yste- j t . . tak wi 1 zek do nas nie przychodzi. A eh 

Dych wskazówek wszystkim u· ź k . spraw es przec1ez e e... pr·~,....ez' delegac' zw1"ązkow1· a się i energicznie potrzasa 
• . »J.l.DlO i a CJa maNrWego u· mu <l<!Zczęduinia. L K. Będ jed · .!- ~ • 1 "' · 

uczestnikom zespołów w ce działu personelu poetępowała w ąc nym z orgamzato- powinni uczestniczyć w zebra g ową. - .c..e „nie od razu KTa 

1 · · · • · • - -------------------------- n1·ach fabrycznych, powi·nru· ków zbud-0wano". Przecież 
1.1 os1 ągmęcia sprawn1e1sze1 tak żółwim tempie naprzód, nie_ D . • b t .kr PZPB M 3 
obsługi maszyn i więk$zej mniej już..,, pierwszym kwarta... ZleCI ro . 0 ftl 0W 1d be7J:P0średnio stykać się z ludź 2'.wiązk: Zadwodowe .rozwinbęłv 

d · mi, pouczać !eh. s:ę napraw ę wsparuale w ar 
wy aJnOści pracy . przez le br. Domy Towarowe w lh- na wczasach dzo krótkim okresie czasu. 
wszystkich kierowników ze dzi zrea.lizowa.ł.r oszczędności Powinna też ist.nieć jakaś Weźmy chociażby pod uwag<> 

ł , 7 489 t • -• t h Stare.niem Wydziału Socjal- Pr""' ta.kim trybie życia, przy d li • k " spo ow. na sumę • . ysi~cy uo ye · -, yscyp na zwtą:t owa.. Dotych wczasy pracownicze . .Taki ka- . 

4 Zwrócić szczegó!ną uwa W tym okresie zwię~~zono o- nego przy PZPB Nr 3 zorgani- bardzo nbfitym i smacznym czas jej w ogóle nie było. Weź wał pracy mamy za sobą! Tru 
... t zł 46 mili ó ł k Io · dl dzi' · - poż..,,.,ieniu1 dzieciarnia. nabie· kł d k dl d 

~<> na oraanizowanie ze 1.:ro ! .o p:zes o ?n w z , zowano o me a. eei. " , „ my na przy - a ursy a mę no jednak uchronić s:„ od 
">'< „ 6 ~ · k d k 1 K 1 · rze zdrowia. i sprawi niewą.tpii- · · f · W b 1. · k'l . " 

1mołówmłodzież1J1Wych, kobie zn .• mieJsZaJ_Q.c r wnoeze„nie pozy· wie u prze sz o nym. o ome zow zau ama. y ra 1Smy 1 błędow. Poto też zbiorą się na 
wr k t h 11 h 8 2 wie uciechę swy, m wyb"'lą.dem ku tu 1 d . . J" . h K 
cych i na zapewnienie ta- CJę osz ow anc owyc z , znajdują 11ię ..,, pięknej i zdr()o nas u z:, zaplsa ISmy lt: ongresie delegaci z całej Pol 
k: d b 1 d . d proc do 6,9 proc. wej miejscowości pod Łodzią. - sti:sknionym rodzicom. na owe kursy. Z biegiem cza- s!d, żeby naprawdę to, co złe, 

iego 0 oru 1:1 7.l , 0 zespo Pia.nu oszcrz:tdnoAc:iowego Je- M. Szumska. su ubywało uczęszczających naprawić i usprawnić pracę 
łu, aby zabezp1eczyc barmo dnak nie zrea.lizowa.no gdyż wy w Grotnikach. ~e pociechy korespondent fabry czny na wykład~. a obecn'le nikt 3·uż zw· zk, . 

" 'ł tki b ' h ikó to " B N J :ą ow. Dl)ną W~P? pracę WS'f-YS c gospodarowan& w PDT kw<*..a. naszyc praeown . w at o - „Głosu PpP r 3 o tym nie pamięta. W rezulta-
uczestnikow zespołow. jest niższa 0 1.300 tysięcy zł czone troskliwą. opieką. wycho-

B. Drze.w. 

Nasi f(orespondenci lobrącznl alszg 5 Organirować brygady od przewidywanych tl!>'rzednio. wawezyń i lekarza. Czuj• się 
wiązane (np. na przę- Kiewykona.nie ple.nu oszczęd.no- doskonale. Rumiane i ro.ześmi11.

~zalni brygady, obejmujące ściow<'go w PDT wynikło, nie- ne buzie są najlepszym tego do· 
robotników przy trzepakach, wątpliwie z faktu, że dotych· wodem. Krzyże zasługi - dla robotników 
zwzeblarkach, wrzecienni- c~as. nie po§wię~?no tn z~gad· 
cach do maszyn obrączko- meru~ oszczędzam!l w sk~li ma· 
wych, na tkalni brygady wią soweJ dost~teczneJ uw~gJ. . 
:zane obejmujące również . O tyi;n. ze w 1;'DT me odme-

r ' · · sn ;va . s1ono Blę z należytą nwagę. do 
P ZeWl]aczy, O> czy 1 przebiega.ją.cej akcji 011zczędza.. 
krochmalarzy). • • nia 6wiadczy choćby fa.kt, że 6 S~tematyczme 1 stara~ jedna z poważnych a.gend tej 

me przygotowywać 1 instytucji, a mianowincie „Go
p~zeprowadzać narady tech spoda Ludowa", która ma prze 
nieme i wytwórcze z szero cież niemałe obroty, nie opra
kim udziałem przodowni- cowa.l& w ogóle pła.nu oszczęd
ków pracy, obejmujące pra nościowego. Nie podsnmowano 
eowników wszystkich od- także do tej pory wyników ....,. 

Dzieci otrzymują. pożywienie 

pięć razy dziennie, przy tym po 
każdym obiedzie obowi~Euje 

krótka dr:r.emka. 

Niedawno została. uroczyście dzieżowym, istniejącym przy 
otwarta. świeżo wyremont..owana naszych zakłndach. 
świetlica. PZPB Nr 17. Remon- Poza tym szereg zasłużonych 
tu dokonał własnymi siłami Wy· pracowników otrzymał wysokie 
dział świetlicowy przy wydat- odznaczenia państwowe, dyplo. 

Dwie piękno wille, w których my uznania i nagrody pieniQŻ-
mieszczą się kolonie, wyposażo- nej pomocy dyrekcji zakładu. ne. Między innymi Złoty Krzyż 
ne są w specjalne pokoje i we· Na uroczysto~ć otwarci& ~wiet- zasługi otrzymał tow. Muszyń· 
randy, przeznaczone dla. za.ba- licy zaproszono delegację chło- ski, Srebrny Krzyż Zasługi _ 
wy w razie niopogody. .Teżcli pów z Olcchowa oraz przedsta.· tow. Wojtak. 
pogoda. dopisuje, dzieci hasają. wicieli łódzkich organizacji spo Załoga fabryki zgotowabi, 
po lesie, b&wię.c się w najróżno- łecznych i zawodowych. Pod- serdeczną owację wyróznionym 
rodniej~ gry, organizowane l'Zll.!! U?Qczystości wrncznno dwa towa1zyszom pracy. Każdy zda· 
-orze. lde~ownictwo. 1sztandary organizaejom mlo- wał sobie spre.wę, jak bardzo 

oni na to zasłużyli. To przecie.i 
nasze „asy". 

Po części oficjalnej część a.I'o 
tysiyczną wypełniły występy 
dzieci przedszkola i młodzieży 
ZMP. W ten sposób młodzi 
uczcili pracę i wysiłek star
szych, wiedzą.c, że to przeciei 
dla. ich dobra lepszego jutra 
tak się trudzą.. 

G. Dymowska 
korespondent fa bryczn:r 
„Głosu" PZPB Nr 11 



MARKO POLO • . O bułgarskiej 

C~~. ~1~ n!?~~~~~~ i J 2~~dd .. '.E!~.:E~~~~· _, __ ,~:~~=-~o~:,~;~,~~:r~~~r~netułgarskiet 
dziadka loco przed jego słt>mia- Przeleciała kolo dziadki> ]oca, .4 na wyspie wybudujemy pom- mi w dolinę, gdzie pracowrJi lu- ~zych w Europie. .za~zyna Slę, Dob . Christow zaczął rów-
n. Q chat11 i niebawem zmusiło go w:mfosła tumany pyłu i sniknę· 'nik twojemu Stojanowi, Tutaj sif dsie, jak mrówki. Jak w dogólie całe zyc1e bkudltu- rueż :;racowywać i muzykę 
do dr emki Roztańcz l · ł N. · d kied dl · ralne, op ero po oswo o ze- . j 

. .z · ~ Y nę pro- a. 1~ omo Y na ecJa· kryl i tutaj został llabiły. Niech - Puszc::ał b,dziemy wodę, niu Bułgarii w r. 1878. w o- kościelną . (msze). Jest t~z e-
mienie 1łon~c„~e po 1eg~ pokry· la. druga a okryła ]oco jeucze ws::y!cy wied:q, te uaaj party· ~Y ::echumy, Wtedy my kresie niewoli, trwającej bil- dnym z pierwszyc~ w_ybitnych 
tej bruzdllmi, 1ak 1pragnaona de- więk3zq chmurą kurzu • .4 oto i k l l 't 00 • • i . , , b sko siedem wieków byli Buł- teoretyków. Od p1eśru prowa-
s::c:i:u siemia, twar.:y. Pogrążył się trzecia cię:iarówlm. Dziadek /oco zane wa zy 0 wo ~os nar ~· SU.:Cłł~Y. '~Sf ius Jue ę· garzy tłumem be~ żadnych dziła dalsza droga do wię~-
d;;iadek loco we wspomnieniach popatriył na nią i zauuxciyl, :ie .4ch, g~yby on był llYU'Y s nami, • dii~y się /eJ lfkał. Wtedy,_ praw, bez możności uczestni- s~yc~ fo~m. o które pokusili 
i. prsed oczami stanęło mu cale zatrzymuje iię na pięćdziesiąt z naim by teraz pracował. l wr· I Dziadek loco słuchał chłopców, czenia w kulturalnym rozwo- SJ.ę· !Jczru z plerws~ycb gene
jr.go c~ikie :iycie. ]est młody, sil· metrów od niego, a cTtlapcy wy. sepkę nazu:iemy jego imieniem., dziwił rię tej ogromnej budowie ju Europy. W okresie. kiedy racji kompo~yt~r:~j. N. l: 
ny, - kamień ściinie - woda machuiq ręki:imi wolajqc go. - „StojanOWG wyspa„. i s:eptal sam do 1iebia.. kszt3;łtowała. się mu.z_Yka eu- :nasop'feś~Pl~~óraln: f~n~ 

pl · · k ó · ł M . ? ' • • ropeJska kiedy roznorodne e, · · 
p~ ynie, Ja . • to m wi .przr_s o- - me .. „ zapyµił :i: niedowie· style po~zczególnycb epok tno Dla genetacji Po roku 1900 
wie. Ale g.dziez ma podz1.ać siły.? rzaniem, dot~kając palcem piersi. delowały jej muzyczną formę, dro~a była przygotowan~ . Za 
W trz7 dru zaorze małe o!cowskie - Prędze], prędsej, dziadku dochodząc do największego daniem jej było przej~c1e ~d 
pole 1 po tym„. Chcąc me clicqc, ]ocol rozkwitu jedynym majątkiem swych wzorów p!erwiastkow 
schylił młode ciało nad pługiem Starzec prllyspieuył kroku i bułgarskfego narodu była trwałej wartości. 
bogatego g~spodarza Manoła •• zo- znalazł się przy ciężarówce. sztuka ludowa, ,Pi~śnl i . tań- Najwybitniejszymi reprezen . 
~tal parobkiem, a gospodarz, 1ego _ Dokąd idziesz, dziadku? _ ce. Bułgarska p1eśn kościelna, tantamJ muzyk.I bułgarskiej 
pan, nie byl dobry. wołają chłopcy. która w XII wieku z.nalazła są między Innymi P. Stajnow, 

Potem silJ oienil. Urodzil mu - .4 no, do tej zapory wod· swój własny, odr~bny W)'.raz, którego specjalnością są kom-
się chlopak - ładny, ::drowy. Wy nej. Chr• 1·„ zobac:yt. ~ost~ła usunśl~ta i zasbt.ąpiotn~ pozycje orkiestralne I chóral-

..,.. ~ Kościelnym Pl<;Wem izan YJ ne. Napisał też kilka poema-
rósl jes~cse silniejszy od ojca. - Do :rapory? No, to wsiadaj! sklm. Bułgars~ej. muzyce po tów symfonicznych 1 suit. jak 
Ale nie cieszył się nim długo. My tam jedziemy! - a ani się z?stała t~~ko p1eśn 11;1dowa. W również liczne pleśni na chór. 
Jednego dnia chłopak .:niknql. nie obejrzał, kiedy młode ręcP mej odbi3a ~ię codzienny ży- Jednym z najwszechstron-
Mówili, ie chciał bułgarskiego chwyciły go pod pachy i wciąg- w~t,. zwycza3e, tęsknoty, na- niejszych i najpłodniejszych 
cara powalić. Zabrali go carscy nęly do iamochodu. dzie3e. kompozytorów jest P. Wład!-
ludzie i od tego dnia ani dy· - Gotowe - .zawołali, cięśa· W ludowej pieśni bułgar- gierow. Wzbogacił on muzykę 
chu mii dychu . .4 ł jego wl6c~li r6wka sawarc.:ala i l'fU~a. skiej można rozróżnić dwa za bułgarską wielu kompozycja-
pt> rótnych. komiMriatach, śeby Dziadek loco usiadł rta plat· ~~ sadnicze rodzaje: 1) r~cytaty- mi skrzypcowyml l fortepla~ 
powiedział, kto m1uc:ył syna wal· I , _e:- wną pieśń, która jest swobo- nowymi Z rozległej jego 

ormie. '-= __..., dna w wykonaniu oraz 2) twórczości najwybitniejsze są: 
czy~ • wlad„ą. - .4 wy, co n jedni, chlt>pcy? ~ pieśń rytmiczną, która jest w uwertura Verdi" Bułgar-

..4 Tadż mial go uc~ć? ·- Biii- - Ja jesi.m lwan, Stoj'lna ~ istocie pleśnią taneczną. Ce- ska suita" "Symfo'rua:: kwar-
da, ludzka bieda. Ale kto 10 tam Sliwy ayn, przyjaciel twojego Sto- ~ """- · chą jej jest nieprawidłOWY tet smyczk~~ 1 ope~a Car 
sluchal? Zginął jego syrs i •o- }ana. rytm. Obydwa gatunki pieśni Kolojan". Zn~y jest r6~eł 
stawił na jego 1tarych kolanach _ Ooo, czemu t>d ra.m nie . rzadko tylko przekraczają Je- w Polsce z koncertów w cza-

k l _ _, · · d . . . . dną oktawę albo nonę I są sie festivalu muzyki słowiań-
wnucz a - aanego, ::ywego I mówicie, zieci, czemu nie mó- Dziadek loco 11luchal i było I - Ogromna praca, wielkie tworzone przeważnie w sta- sklej. z Innych zdolnych kom 
mqdrego chlopacaka. l(iedy urósł wicie„. mu dobrze, dobrze, jakby to jego d:i:iwo. Dzielni chłopcy. Ech, sio- rych tonacj~ch, k.tór:e spoty- pozytorów należy wspomnie~ 
ten chłopak i kiedy ru.ęzył w la· - .4 ty, dziadku loco, co bę· wnuc::ek opowiadał. Kilka star- rość nie radoić.„ dlaczegóś nie ka się w bizantyJskiej '?uzy Weselina Stojanowa i Petko 
llY Bałkanów, d.:iadek loco jak dziess robić przy .:apor.:e? Na czyc11 łez radości upadło i wsiqk- je&tem młody, Jak oni, żeby zła· ce kościelnej np.: a, b, cts, d, Stajnowa . . ranatyczne zamiło-
gdyby nic nie ::auwa:tył. .4le brygadzi.ętę się Mpis.:es.:, czy r.o? l l d . Gd . • ,_b k l 8 

d . . e, f. g, a. wanle do Tfeśnl ludowej wy-
zauważyly to 1'ego ple,..,, kiedy Zap:"ll ..;. do na.,21e1' -upy, ona nę o w py rogi. s1es, J"i' o o pać za opat~.~ rawo, Zlf!CI, z. k . XIX wł ku o k j k j L d mil _, •• • .,,. ,„ d • . l-..1 . 1 b •. li$ . id oncem e r z- azu ą otnpozyc e u o a 
jednego dnia przyszła policja do nosi imię twojego wnuka, Sto.ja· u po uiun" sciany ros "<e•Y nę I u- rawo, swy~zy cie: w zę 10 począł się właściwy rozwój Pinkowa autora koncertu for 
wri, wrwlekla go :: chaty, krzy· na. Zobaczysz, jakie cuda robi- che uderzenia i gr.:moty. Bryga· na wl~ oczy. bułgarskiej twórczości muzy- tepianowego i opery „Mom
czqc: ,,Mów, gdzie 1ię kryje ten my. dziści w granatowych ubraniach z dala rodegla się iyrena. wlcmej. Nie było tradycji, ani ~·· Coraz wi~kszym uzna-
buntownik, albo gnaty ci pola· '-'--oc'- 'd ciężar'"1w pods1calci· rosbijali ziemię i i::ykowali loży. • h g h . L- szkoły, ale po prostu tylko, ruem n1e tylko w ojczyźnie, 

ed „ ~ ,.., --, rownyc szere ac • :: piosen .... ludowa pleśń w swej nleska- ale poza granicami cieszą sJe 
rniemy". Cóż mial powi zieć. wal pt> nosie, slońce pieWo i 1ko • zapory. na ust,ach rus:)'li chłopcy odpo- żonej formie. Ta okollczność M. Goleninow, F. Kutew J B. 
Nie wie, a choćby wiedział, Je· d:indek loco zdrzemnął się. Obu· d :-<. • k • -.J D • b ł d d · dl zł Ik W 1 l 
szcze nie oszalał, tebv wydać - .4 tać to jak na wojnie, dne-

1 
czywa~: z..,„ •ię s one„„.. :r;ia. Y a ecy u1ąca a przys. e on01now. szyscy n ema 

' dzil 1ię dopiero na . miejscu bu· ci _ wyazeptal dsiadek Joco i dek loco patrsyl, jak si#; rodzi go rozwoju. Zaczęto więc budu~ą na tematyce pieśn1 lu 
wnuka. Potem lud:i:ie mu powie- dowy, gdzie góry rozrywały 5ię . . , . . przede wszystkim od opraco- doweJ względnlf! na ludowo-
dzieU, że zabity si»tal - Stojan, od huku wysadzanych w powie- skulil Hę między mlodzie.:ą. wodna zaporo, pam:yl na mło- wania pleśni ludowych zacho ścl. Można również stwierdzić 
jego wnuk. Walczył dzielnie, ale trze skal. - Wojna! Oczywiście, tu jest ds:t!S i stare jego oczy plaka· wując ich pierwotny kształt wpływy muzyki zachodniej, 
bard.:o bili policjanci, ::atlukli _ Swięty Boże, a có:i to takie- wojna! .4le wojna, która nie za. ly cicho: cieszył 11ię, jak dziecko - formę stroficzną. Pierw- ale mu~ycy bułgarscy stara~ą 
go. Glowę mu wbili na drr,g i no- "o.' _ •pytał atary 0 „'-dai·„„ ,;„. bi'a nie niszczy a buduje. Aj- on widział Nou:q But~ę. uym reprezentantem teg? kle się z J?le~w!astków zachodnio 

h h b " ~ e"'ł .,.... „ 1 ' . ' • ..J- b l ,_, runku był E. Manołow, po europe1sk1ch przejmować to, 
sili po okolicmyc wsiac ' te Y - Przyjechaliśmy, jui jesle- u:iesz ty, d:11adku loco, co się (przetłumacz„... s u garst<iego nim DobrI Christow i A Bu- co jest najbllższ.e bułgarskie-
pnerazić naród„. śmy przy zaporze. Wyaiadać! stanie, jak .:atamujeiny rzelcę? Warnlc Smochowska) koresz.niew, którzy są właści· mu duchowi 

Dziadek loco potarł zakurzone ...__ -------------------
brwi, samrugał, ro:rejr.:trl 1ię na Z.ód& nal.eiy do tyc~ miast, w LJ . . , • /' h / " d k • h I przecież bez szeroko za.kro jo· 
około i nie zobaczył ;adnej lSIXPO- których ruch iwietlicowy jest WOgl o sw1et łCOC o z IC nych kół samokształceniowych, 
ry necmej. Na pr:eciu·ko widać na ogół dobrze . zorganizowa-?Y: bes dobrze zorganizowanej bL 
b ło t łka br::eg 11.iysoki brzl!lf Mamy wiele świetlic, mamy JUZ zowa.nej acence odbywały się neoznym nie miałoby więcej bllotekt nie wyobraiam !obie 
. Y Y . ' . b 8 l pewna liczbę dofiwiadcaonych 1 przedstawienia. W ten sposób praktycznego i propagandowego dobrze rozwijającej Ilię sekcji 
i li dru~e} strony cer: rzeg. Y wykWałifikowanych kierownt_ robotnicza świetlica wypełnia. znaczenie."? Nie rezygnując z am teatralnej. A czy tak zawiuia 
tu on kiedyś za młodych lat. .~ k6w świetlic t wykwal:ifikowa-- bezsprzecznie swoja zadania w bicji sekcji teatralnych, czyby byWa w praktyce. 
tera21 m.ięd~y dwoma b~zeg~mi nych kierowników sekcji drama- d&iedainie kultury. W niektó- nie nalei&ło zwr6cić więcej uwa- Wysuwając tego rodza.ju wąt
pelno ludzi.. maszyn, gw1zdk6w, tycznych. Pod tym wzglfdem rych miastach i Jlll&ateczkach, li na. stronę aamokut&łceniową phwoAci, ocaywtścte, w fonnta 
dudnienia, kr:1ylcu: takręciło mu duża zasługi położył& Wyższa nie posiadających zawodowego łwietlicy, ant.tali na popisOwo- CJ)~kuayjnej, t zapraszając .fa.li: 
sif ai w głowie. Tu rodziłt> się Szkoła Teatralna, kt6ra z Uli- teatru, teatr łwietlicowy daJłC reprezentacyjną? ni.juersza grono czytelników do 
coś wielkiego, c:ego nie m6,fł cjatywy tow. dyr. SchUlera zor- regularnie pełnospektaklowa Wtedy, gdy toczy lię bój 1 a- wypowiedzenia atę w tej spra
pojąć jego 1tarc::y rozum. W'y· ganizowała dwuletni kUrs dl& przedltawtenia, \ym samym • nalfabe'Ym!e~ gdy codBienna, wie, postar&my ait w najblij. 
prostował się loco n11 cięsarówce, tego rodzaju apecjalistów. Ma. powodu braku te&tru zawodowe_ sz:ira praca b1bltotell:arza ucho- ..,.~ numerze naszego pisma. o
:mru.:ył oesy pod Jlońce i rzekł: my świetlice ta.kie jak np. PZPB go lukę tę wypełnia.. W Z..Od•i dz1, nies\ety, cztsto z pola ob- móWić pracę poszczególnych 

Ale przyszły nowe dni. Zwyci'J- ~ _ Słuchlljcie, d:ieci, 11 gdzie ta Nr 8, w których pra.cuje 17 roz_ na praykład, wystawiając sztuki serwacji, efekt-OWJlł pracę sekcji świetlic, zwracając przede wsq-„ maitych sekcji, ogarnia.Jtc pra.. klasyków naszych 1 obcych, teatralnych wynosi sit na po_ stkim uwagę na najbardziej 1a... 
ktii ::o5tali wrogowie narodu i Wtlll!:IX ::apora. • ą kulturalną coraz witl:.s.z~ świetlice robojnicza 1astępuJit ka.z 1 każe Ilię jej spełnia-O aa. awansowane sekcje teatralne. 
lud zaczął rządzić sam. A 111, jak - Tuta}, dziadk~, iutaz. Prę: czt!ć załogi. poniekłd tea.tr dla ssk6ł. dania zawodowego teatru. A Jup. 
na zlość, przyszła susza. Odkqd dzej, chodź li nami - i mlodsa - Ba., pcmyślałem - doko-
lwiac istnieje, takiej 1uuy nie chłopcy polflogli starus:ikowi wr· Jeśli idzie o program tea.tral· nano wielkich rzeu7. Zellpół 
bylo. Zamknęło 1ię niebo i nie aiąU. ny świ~tlic, dokonano też nte metlicowy, do którego przy. 
puucza ani kropelki deszc:i:u. Pe> - d • tu l y mato. Niedawno Jeszcze sakcJe chodzą wycieczki szkolne to du-

d ."~ s~lę zie wah_r;.:a Y ~~s: ny, teatralne świetlic znajdowały ży krok naprzód Ale ezy
1

J'est to pękała ziemia ,otwarla się cala i.ani y 1amoc uu.y c1ęi;arowe, sf d 1 -'j k h, • · 
od ran głębokich ,suchych, strasz· h ł mal k l · • t op ero w P0 w• a ac me istotna. droga dla świetlicowego 

uc::a Y e 0 .e1e: 0 wagom• posiadały swego repertuaru, teatru i czy słusznie robi kia-
nych. Zapłakała ziemia s bólu: ko.eh pełnych kamien~, słychać ~Y· wzglfclnie graty bezwartosciowe rownictwo szkół organfzujtc te_ 
wiec.:orem, gdy przyloiyH do fo wybuchy dyn~milu, wzmmlr sztuczydła, skecze a.lbo też U- 1{0 rodzir.ju wycieczki? Ozy sbyt 
niej ucho,-słyszysz jak płacze • .4le się chmury pyłu a kurzu. dramatyzowane dowcipy bardao ambitne za.miary nie 11ą jeszcze 
któ:i jej pomoie? l oto naród - Patrz, dziadl:u loco, to tu· wą.tpliwego gatunku. Teru z po- przedwczesne? Zasta.nówmy sit. 
zaciął zęby, ścisnął pięści i po- caj będzie ta 5ciana, ta zapora. moq wydawnictw KCZZ garną Bq<li co bądź amator, nie mając 
itanowil: zbudujemy wodne .:a- Ciągnąć się ona będzie od jed· się do coraz bardziej ambitne- postawionego głosu, ze złą dyk. 
pory, żeby nawadniać ziemię, że- nego brzegu do drugiego, dlugo- go repertuaru. Wystawia się Je- cją, źle mówiący wiersz oraz 
by wyleczyć jej rany! l już trze- ści 330 metrów, i 58 metrów dnoaktówki współczesnych auto- re&yseria.:, oczywiście, nie zawsze 
ci rok, jak chłopcy pracujq. Cóż· wy11okoici. l jale wybudujemy rów oraz pełnospektaklowe sztu- stojąca. na poziomie zawodowe. 
by bylo, gdybym tale poszedł ich ścianę .zahamujemy rzelcf} i wo· k1 ze współczesnego i klasyczne. go teatru: czy na tym wszyst. 
zobac:::yć? Pracujq tam i kole- da zbier.:e się 0, _ na tamtym go repertuaru. kim powinna sit uczyć młodzlet 
dzy Stojana. Nazwali swoją gru· polu. Wid~isz tę wieś?„. Niedawne> w ro:11n!oWie :i: je(I.. szkolna? P~ tym względem 
pę jego imieniem: „Brygada _ Widzę, widzę, toć ło w n:vm z kierowników pracy św:iet- przerost ambicji. niekt6rych kie· 
Stojana Iwanowa". Mówiq, ie 1e- 39·&ym roku zdała ją rzekli i tyle licowej w Łodzi dowiedzi&łem rowników świetlic nie zawsze 
den dzień drogi do nich. E, nie s:kód wrrzqdzila - dobytek się się wiolu ciekawYch szczegółów. jest llł:us.my. 
wiele. Spotka gdzie po drodze do- potopił. A, i w ludziach były Ro~mówca mój długo i wyczer_ A oto tnny przykład. NiettO· 
br ego człeki>, wsiądzie na wó:i: i I. l'UJąco obja4niał mi organizację re 8wiatlice wzorujitce sit na te_ 

0 iary„. . naszych świetiic, wychwalał rzut .i.trze W. P.. opracowują monu-
::obaczy, co też to jest ta zapora. - Tak, to.Tc, d::iad~u, tak by· kość ich kierowników, tli.una- ttwntalne przedstawienia, nada· 

I dziadek loco w5tał, wypre> ~o„. Ale teraz. ~y 1a_k .zatamu· cz11-c uyb.ici rozwój świetlic WJ· ,!ąre Sl~ do wyj11:tkowo duiej 
stowal się na zdrętwiałych, reuma iemy r!fekę, :swiązemy Jll ' poshro ,ią.tkowym zapotrzebowąniem spo Sctiny, której w Łodzi nie polia... 
tycznych nogach, prnciągnql 1ię mimy. E, wie.ś będ.:ie zalana wo- łecznym. Pr:::3łom, jaki dokonał d:imy. W rezultacie ogromny 
w gorącym słońcu, chwycił !óa dq, bo utworzy się duże jezioro, się i dokonuje w psychice mas ..vysiłek całego zespołu, duże ko· 
kij i ruszył w stronę uoay. I pięćd.:iesiqt metrów głębokie. r~l>otniczych dopomaga. do zro. ssty, jakie ponost fabryka, przy. 
Zrobił się upal. Słońce jak g '• • Malut~ie ~orze. A. ten P06Órek zumienia . ~elkith kulturąlnych I nos:::t minimalne korzyści. Poco 

by postanowiło zamęc.zyć wszyst· zostanie, 1ak wyspa. 7.adań, Jakie wysun~ło nas:iie WY5l'1łwi:ić szt1.1kt, których na. 
kich swym żarem. Zatrzymało się - A iakżesz - to tak? - ia· Pal1stwo. Barwme opisyWał wy- wł~?ych scenach . fabrycanych 
na niebie. wygnalo wszystkie pyta! dziedelc loco zdum.io11y. - jazdy robotniczych awtetlic na pokazywaćd nij 9 mozni a.'l W11tpU_ 

· · · c ada • dz' · ·:. wi § i wym t na a ę,cym s ę do dysk.u 
chmu~y., piecze, piecze. o wy ~ ~ie: leci, o po co. e 1 n ezwykle życzliwe przy- 3~l. zaaje. m.1 SiQ, j~ ten kle. 
A~a 1edneg~ obl~cz.ka. Nfebo to satop1ć ~~s„. •o gruch/ jęcie, z jakim siV tam spotykał. runek. Jaki wytycza ponie:qd 

błękitne, błękitne. 1uk w lecie, a - ,A. widn11~ łam .te , n~ Niema.I.że ił ,,Biblioteczka świetlicowa", któ 
to dopiero maj, początek maja,„ domlca - tak 11ę pr:aenedb wieś. ~ .Ił. clił.opl za.trzy. cy polega na za.ciera.niu gra.nic 
Co też nam szykujesz, Panie Bo· li dalej jeszc.:e jedna wieś bfdsie tn;yw~ przeJezdza.jące auto we pomiędzy teatrem śWletlicowym 
że? „ . :ratopiona, ale i jej rnieszk!łńcy wsi, azeb~ i _u nich również dać a. teat?em zawodowym. Ozy swró 

N •„/„ przeleciał" ciężaróu·ka mnjq dokąd iitl. Zatopimy dwie przedstawienie. Na polu,• w re- cenie większej uwagi na wido. 
pełna chłopaków. Wszyscy w gra· wsie, 11 uratujemv od 1:1osuchy mizie strażackiej, na zaimprowi- w1.Sko o cJiarakterze §utewno-tą,. 

„Tydzień Oświaty, K8iqiki l Ptasy„ zapoczątko 
wal wielką ofensywę oświatou;o·kulturalnq Rozwi
ja się 011a co„a:z; uer:ej u: calym kraju po<l htu 

łem walki s analfabety:imem i ma..~owe.eo UJ>ow. 
sMchnienfo t;::;Vtelnictwa„
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Od polonu • 
I radu do ... bomby atomowej 

Marla Curie-Skłodowska 
Jako studentka 

POLON 

~o odkryciu promieni 
Roentgena Henryk Polncare 
uic~l badać, czy ciała tzw. 
.tlunryzujące in.ie wysyłają pod 
wpływem światła prom!eni po 
dobnych tamtym. Henryk 
Becquerel, zainteresowany tym 
'-t ugadnieniem, poddał ba
dantu zwią71ti nr 1 ko spoty
kanego metalu - uranu. Ale 
:iaml.ast zjawiska k tórego szu
kał zaobserwował zupełnie jn
ńe_ trlezrOT.Umiałe: sole uranu 
W7!Yłały samorzutn~e, bez u
prxedtrlego naświetlania, pro
mienie o charakterze dotych
czas n:teznanym. Pewien zwią
zek uranu, umieszczony na pły 
cle fotograf:.Cznej, owiniętej w 
czarny pa,pier, naśwletlal'ją -
poprzez papier, i podobnie jak 
promlenie Roentgena. te no
we, dziwne „promien::e urano
we" TOzładowywały elektro-

JERZY GIŻYCKI -

.:-----------------------·· je promieni, które przenikają ł ulegając wprawdzie pewnym 
j Nleła.twa było dr0ga życia genialnej nasiej rodac7okł, zmianom - przez najbardziej 
• ~na.komlteJ uczonej l\farii Curie-SkłodoWl!kiej (1867 - nieprzenikliwe ciała. Tylko 

j 1934). Najpierw pracowite studia naukowe na Sorbonie gruba warstwa ołow:u zatrzy-
„za grosz do &"rOIS7.& uciułane pieniądze", następnie długa mać może te podstępne pro-

było kliku takich) nie 11-0WSta 1 tak samo wciąż zamierają, ros 
n1e nic innc·go, jak skłonić goło 1 padają się same przez s\ę, t:>u
wę pn:ed f!lktami i prred nad-1 słuszne wiecznym, n:eodmien
ludzhlm uporem tł'.J kobie.ty. nym prawom: każdy pierw!a
Rad istnieje oficjalnie." stek promieniotwórczy rozpa

' wytrwała I mozolna praca laboratoryjna, praca o gło· mienie w ich niewidzialnym TAJEMNICZA 

I 
dzle I chłodzie - przy boku męża, wybitnego fizyka biegu. „AKTYWNOSC" 

· francuskiego, Piotra Curie.„ Trudności materialne, bra!< I TAJEMNICA Rad ma swój cie11, swoiego " ~ 
odpowiednich środków „technicznych" i finanecwych nie „ducha": wytwarza samoczyn. ATOMO\VA" 
przeszkodziły Marii Curie Skłod.owsldej w osiąimlęciu · ·1 c! •-łft"- h k • me szc:i;ego ne ało gazowe: Kiedy oboJ'ga cur:e już wsp.........,.,,,c 1u cesow badawczych, które zapewniły jej · ·! ~ławę światową 1 za które m. In. ai dwukrotnie otrzy- emanację, ktora również jest dawno n'.e będzie na świecie 

ł od „aktywna", i która, nawet gdy _pisze Ewa Cur1·e - •eh no-ma a nagr ę naukową N ob la. " 
1 ią zamknąć w szczelnej tubce, tatniki ukrywać będą w so-i Życiu i pracy Marii Curle·Sk?odO\Wltłej .test poświę- zamiera stopniowo wedle śc:- bie _ po latach trzydziestu 

I 
co-Aa powti.eśl! blograflGzna Jej córki, Ewy curie. Frag- śle obowiązujących ją praw. czy czterdziestu! _ wciąż tę 
menty tej pięknej i ciekawej powieści nmleszcumy Obecność jej została późmej tajemniczą „aktywność", dz'.a-
w ninłe~ym artyl~ule. wykryta w wodzie wielu cie- łającą na przyrządy do parnia 

skop, nadając powietrzu doko który tym bardtlej nęci Ma
ła niego przewodnictwo ele- rię, że dotąd nikt go nie opra-
ktryczne. cowywał." 

Becquerel stwierdził, ie te Marla Curie - Skłodowska 
właściwości nie wyn:katy z u- odkryła w lipcu 18!18 owo „cła 
przedniego naświetlania bada lo akływne pod W7~lędem wy 
nego zwi;tzku przez prom'enie zyskania promieni Becque
s!oneczne i że wYstępowały rel'a. Od Imienia t>Jczymy na
równ!eż po długotrwałym trzy zwała je „polonem". 
maniu soli uranowej w całko-
witej ciemnośc:!. Odkrył on za RAD 
tern zjawisko, które Maria Cu- „Rad - cudowne, niepojęte 
rie nazwała później promie- ciało!... w postaci chlorku wy 
niotwórcwśclą, ale wówczas gląda on jak biały, matowy 
jeszcze• przyczyna tego zjaw'.- proszek, całkiem podobny do 
ska była zupełną zagadką. zwykłej kuchennej soli. Lecz 

Promit>nie Becquerela za1n- jego właściwości okazują się 
teresowały małżonków Curie tym bardz'.ej zdumiewające, 
w najwyższym stopniu. Skąd im się je lepiej poznaje. Jego 
się bierze - zastanawiali s!.ę promieniowanie, które zdra
- owa energia, minimalna dzilo go przed Marią Curie, 
wprawdtle, le<:.Z &tala, którą przewyższa . swą siłą wszelk'.e 
związki uranu wydzlelsją pod przewidywania: jest dwa m!
postaclą promieni? . Jaki je>t liony razy silniejszy od pro
ich charakter i źródło? Oto cu mlE!fl!owania uranu. Nauka 
downe pole do badań, wyma-1 ju:ó: je zanalizowała, „pocięła", 
rzony temait tezy doktorsk:ej, podz!ellła na trzy róźne rodza 

plic. róvv.„ 
A oto jeszcze jedn~ rękawica, Promieniotwórczość, samo-

rzucona teoriom, które zdawa- czynne wydzielanie ciepła, wy 
ły s'.ę być niewzruszalną pod- twarzanie emanacji spontanicz 
stawą fizyki: rad samorzutme ny roz.pad ... Jakżeśmy daleko 
wydziela ciepło. W przeciągu odeszl: od teorii o bierności 
godziny wytw..arza ilość ciepła, materii, o nletmienności ato
wystarcrającą na sfopien'.e mówi Jeszcze przed pięciu la
bryłki lodu o tej sam<?j wa- ty sądzili uczeni, :.ż wszech
dze. Jeśli się ~o uchroni od świat składa się z ciał ściśle 
zimna, które dochodzi z ze- określonych, z pierwiastków, 
wnątrz - rozgrzewa się. Jego ustalonych na zawsz.e. Tymcza 
temperatura może w ten spo- sem oto się okazqje, że rad z 
sób przewYższyć o 10, a nawet n'.ezmiemą energ ą wyrzuca 
i więcej stopn'. temperaturę o- co chwila z siebie atomy he
taczającego go środowiska. lu, pozostałością zaś tej - naj 

I jeszcze jeden cud, najbar- mniejszej w świecie i zarazem 
dziej wzruszający: rad jest mo przerażaiącej katastro.ty 
cen uczynić także coś dla do- IMaria Cur!e ją nazwie ,.kata 
bra ludzi. ~tanie wrax z namt kliz.mcm przemiany atomu") 
do walk! z najokru{niejszą jest atom emanacji gazu, któ
chorobą: rakiem." ry sam również przemieni s1ę 

„W czterdzdeścl pie.'\ ~::-~!~- w inne znów prom!eniDtwór
cy od chwili, gdy małżonko- cze ciało, a to z kolei ulP,,"nie 
v.rie Curie ogłosili śwti.a.tu praw dalszym prze.mJanom.„ Pier
dopodobierutwo 15tnienia. radu, wiastkl promien'.otwórcze łą
Maria odn>iesie wreszcie w r. czą się w dziwne, okrutne ro-
1920, zwycięstwo w tej li- dziny, których każdy członek 
cbwłankie.f walce: wydzieli Je powstał z samorzulmej prze-
den decygram czystego radu i miany substancji macierzy

da się do połowy w ciągu o
kreślonego. niezmiennego c-a
su, który nazywa się jego ,.o
kresem". Okres ten wynosi dla 
uranu kilka miliardów lat, ~la 
radu - tysiąc sześćset lat, dh 
emanacji radowej - crl€ry 
dni, dla „potomków" zat ema 
nacji - tylko parę sekund''. 

* • * 
W kllka.ha.ścle la.t po śmłenl 

genialnej wynalazczyni rii.du 
naukowcy anglosascy, w;,rkó
rzystując uchylony pnez Ma
rię Curie - Skłod&WskJł l'llbck 
$ekrctu „przem.lany a.tomu" 
wesz.li w posiadanie (nie oni 
zresztą jedni) dalszych 82lCZCCÓ 
łów „taJemnlcy a.tomowe,ł". 

Opowieści o prawdziwych · ludziach 
określl Jeco dężar atomowy: stej: rad jes.t ,;potomk'.em" u-
225. ranu, a polon potomkiem radu. 

NJeuJ'nym chemikom (jeszcze I ciała te, rodzące się wciąż, 

Odkrycie to, jak wiadomo, 
dostało się między łnnymł "' 
drapieżne łapy amerykańskfoh 
gangsterów wojennych, którzy 
usUują utrzymp,ć „sekreł !Wl
mowy" dla celów łmperlal(
stycznego sza.nta.żu, dla Dl-Ol'dtt 
ludzkości i poWgl świata. Wkl 
ka to zniewaga. pamlęcl nP
szeJ znakc-mitej ueioneJ, któ
r8 swej nai!ludl'ldej Jll'&t'Y 
bada.wczeJ miała wyłl\CZDie na 
celu dobro człowieka, podnlr- · 
sienie mi~zyna.rodcnveJ kuliu 
ry f cywill.zacjl technicznej ł 
na pewno nigdy w c:zasłe o
wych nocy bezsennych, EP«:dr:a 
nycb nl'(l retortą nie SJ>0().7ff
wała się, ie jej praca wYkorzy 
!'tana będzie pnez ha.Jłdl11r.zy 
bronią i innych p-Od.żegae.zy 
wojennych dla eelów wrodch 
Człowiekowi. Wielka. to obra
za pra.wd'l>iwej nauki. którr I 
duch patronuje posłep<>wt 
świata I S'l.CZęściu eałej l•Idzko 
ścJ. Stef. 

F tflYlwietlanym ni~o 114 1"1AIU Jr CZŁOWIEK.,41 Nie podoba 1if to, oczywf§cle, . 
nan:ych ckranttch filmie rad:rl,,_ •·· k • Z teki radzieckiego „Krokodyla" 

t1, Typowe dla te•o fil"'" L.k i łym ws:syst„1m, omu ło 1utro 
cinm „Opowieść a prawdzi,,,.„..., " „__, 1" • • •-~ ""' k -, „. calej w o•óle twórczo.fci kinema· niesie sag ..... ę. "'asyst o, eo "ra· 
c:lowieku" Jest scena, gdy lotnik <> d · k' " · J k tografii radzieckiej, u.31 mocne :iec ie ' więce - ws:iyst o, co 
Meresjew leżqc w upitalu, po •- 11' h d .. J_ :amaczenie i podkreślenie po- ze sc ~ '.' -,p.rzypr?w": o tny· 
mnputacfi obu n6g, rozmyśla o wiq:ania dzialajqcej jednostki :z:e buch:r wsc1eklosci kapitalMtycsne, 
swy>ll daluym 4yciu i kolejach, Jrodowiskiem. Indywidualny bo- rei;ikcrine 1/ery państw • :i:achod
jakimi ńt ono dalej potoczy. haler nie odcina si• od 'otoczenia nich, a przede ws:y~tk1m Sta-
Zwlerzai!J.c się lejącemu o.bok 10- " z ed h H · i n.ie przeciwstawia 1 U. mtuie apo- nów i noczony.c . umcun:m, 
~nowi niedoli komfaar::owi ..,.. ka l lwia walka 
Forobietv0td mówi: lec:mej. Swe boTwterstwo wyw&- tr?~ o o~ 14,. e P~ 

dsi s be:pośredniej lqc::nofoi se kó1 - ten ladunek ideowy w fil· 
:::- Wiecie, - u•ńwc:a.t kiedy sbiorowościq. mach tworzonych prze: artystów 

ezolgolem się. mialt>m pr:ed "'' h d · l · bq c1>l„. ieytru:oć, by dalej latać Argumentem, który w momen postępowyc , :na a. na ne'!"Y nie-
i walczyć. ,; Ucięto mi ten cel cie szukania decyiji, tt)(llnie po- k!óry'.n pan.om, którzy me .prz~-

pomóal Meresi'ewowi do pr:eła- b1e.ra1ąc r.v sr.o.d. kac. h .• chwyt.a1ą •.•f 
razem : nogami!„. Towarzys:su " 1c d h z k l mcmia brlłku wiary we własne si· oz yc mos 1wosc1 u ~ owania, 
komisarzu moin<t ws:iystko ro- • · 1·1 1 -" k' • j ly i uw:wolil utai'onq dotąd ener• oMarinJąc 1 m ra=1ec 1 1 ego 
bić bez n6g„. pisać ksiqi.ki, le- ., 6 11i•, było przypomnienie mu pn:es twó„c w„. 
czył, my.•lcć, nawet polować„. ale " ~ 
nie latać! Lotnik bez n6g to jak komi.~ar:a, ii jed przeciei RA· Postępowy filmowiec, amery· 
pmk be.s skr:ydel„. tylko d'llio- DZIECKIM CZŁOWIEKIEM! kórbki wspólautor filmu „Kon· 

w6j" scenarzysta Lawson, kolkzqc 
bai! potrafi!.„ - Będzie mi bra· To 1twierdzenie, nadeulo w swe prsemówienie, poJwięcone 
'"'!::1lodo pp~~~~=,~·:. to '-om'--r· porf i snala:lo dobry 1run1. W u•adnimiorn kin11, powiedsial: ,„ vw•etl· ·-· "' "'° • momencie rozterki i salamania " 
prsytacza opowiadanie o ryba· przypomnialo bouiem i dopamo- „Osaatec:ma d«r:ja naldeł b{!' 
kach zaskoczonych na pełnym glo do pelnieju:ego uświadomie- dzie do odbiorców, do mu. Tak, 
morzu! nia, u jesł sif jedno1Jt1kq jyjącą do 11'111 w .A.mB)'c• jak i poza 

-·Jedni, trwożliwi, kladq 1ię na to określonym środowisku i wtro nią„. ]e!teśmy pewni, le niedal,,_ 
dno lodzi„. poddajq 1ię losowi„. ju i ie jest &if potrzebnym. ki jesł CZIU, kiedy poślemy .4m,,_ 
i ginq, ro:bijajqc sit o skały. - W tej kr6tkiej chwili narodził ryce i innym kontynenłom ncuz 
InnL nrncno chwytaiq za wio- się prawdziwy czlowiek! apel filmowy, sat.iarty w abra· 
&la„. &terujq na spotkanie wich· Ujęte w taki spos6b zagadnie- zach i dżwiękac1i". 
rom„. na przek6r . burzy sterują nie, ma duie :maczenie wrf:ho- W oblic:u ulac1iełnych ten· 
" calych sil i - :wycięiajq/ - wawc:e, wsha.zujqc na istotne śró dencji posu;powe} s:duki filmowej 
WIERZ~ W CIEBIE Los:a, sly- dlo i motor czynów człowieka, ~u:iata, w cień skrywają się fal· 
szysz? WIERZ~!„. czynów inspirowanych przes ko- ssywe, puste, bqdi patalo~c:me 

Inna !Cena s tegoż filmu. Me- lektyw i dla tego kolektywu, :bio postaci DEGENERU]JCEJ SI~ 
rujl?W, kt-Ory nadludzkim omal rowości, dokonywanych. SZTUKt HOLLYWOODZKIEJ. 
wy1ilkiem ivoli i i.ela:mym upo- Zwr6ćmy uwagę, iż tytuł „Opo- Rozumie to coraz lepiej maso.-
rem, nauczyl się korzystać .z pro· wieść o pra~d:iwym. czl01vieku" u,y odbiorca, wid: kinowy, kt6ry 
łt'S, chodzić i :n6w lat.ać na sa· - nie konkrety:ruje jakiej.ł poje· :ac~'Till buntować si~ na całym 
molocie, walcząc :r wrogiem nie dy1inej osoby bohatera. Pod tym sw1ec1e przeciwko klamstioom, 
gorzej ni: daw:iiej - podtrzym11· określeniem midci aię pojfcie brutalności, pornografii i innym 
Je s kolei na duchu rannego ci.ęi.· ogólne: czlou>iek wychowany 11iewybrednym chwytom produ· 
ka ·,„ bit1vie powietrznej mlode· przes ideolo1i~ 1ocjalistyc:mq, centów fabrykujqcycli tou>ar opa· 
go pilota, swego podkomendnego, czlowiek o wysokich warto- trzony 1templem Hoo.llywoodu. 
nie wier:rtJcego w możliwość po· ściach etycznych i moralnycfa. I Na nic nie przydadi:ą &ię utuc: 
nownego lntcmia. wuyscy oni „to prawd:riwi lu· ki finansistów, usiłujących wypa· 

- WIERZf; W CIEBIE, sly· dzie": Aleksy Meresjew, komisarz; czyć istotną rreść prawdziwych 
ny$%, WlERZ-ę - s:::epce suge- W orobicw, sieri:anł Stiepan, st.a· dzi~ s:tuki filmowej, przez pró
slyttnie Meresje10 i dla przekona ry lekarz· cliirurg, wieśniaczka by wycinania lub dodawania scen. 
11 i 'l powtarza opowieść o ryba- opiekująca się rannym lotnikiem, „Ostatni etap" sdobywa powo
/.,,,:h, słys:rmq ongiś .z ust komi- pielęgniarka Zina, piloł Pietrnw. dzenie w Ameryce, tale jak :do
sari;n. j i cały nereg innych epi:odycz· l byl je film „R:rym - mimto o!• 

- Vwforzyfom opowiadające- nych postaci filmu. warte", bez potrzeby dokrfJ(!enla 
mu - m6wi ltieresjcw - i wi· Tworzq oni środowisko, w któ· i wmontowania do filmu icen 
d:is:, latam. rym mogą wyrastać „prawdziwi" erotycznych, co n11jzupełniej ae· 

I tym razem nie tcątpimy, :ie lrtdsie, to }eii najlep1i i najcen· rio saproponowalo amerykańskie 
m'ody' lotnik wydobędzie : sie- niejsi prsedstawiciele narodu. towarzystwo eksploatacyjne w li· 
l1ie maksimum sil, nie :alamie Srodowisko to wiernie odtwa- ście do "Filmu Polskiego", powo
się i powróci do normalnego ży· rza na ekranie radziecka sstuka dowane jakoby szcnrq tioskq 
cia, jako pełnowartościowa jed· filmowa i w tym jej pr:odujqca n kaaowość filmu. 
nostka. rola i :mac::enie, ie pokazuje czlo Niewątpliwie blilki jesł dzień 

Zastan6wmy się chwilę. Co lą- wieka i życie od &Irony p«nytyu;- pełnego &riumfu §Wiatowej ssłłlki 
esy ie sobą te ceny? Jaki c:yn· nej, że u:alay o godność ludzl«z. filmowej, dzieła której b~dq no
ni'< startou;i o ich ciężar:oe gu· Opt)mistyc:my lon filmów ta· !ily ogólny tytuł: ,.OPOWIE~CI 
tuni o-i-ym, na<lajqcym wagi ca· dzieckich niesie całemu światu O PR A WD Z I W Y C H LU· 
łemu filmowi?„. lza11owiedi leosH11n imral DZIA.CH"„ 

W KRAJU NASZYl\'I ZACIERA SIĘ S't'OPN!OWO RÓŻNICA l\'IIĘDZY PRĄCĄ FIUCZ
NA J UMYSŁOWĄ 

1. Kołchoźmk N. bada plon na p-0lu. 

3. Stachanowiec F. WYkonał na 1 Maja trTY 
normy roczne. 

5. Utalentowany dyrygent L. dyryguje orkie· 
strą instrumentów ludowych. 

2. Cdonek rzeczywisty Akademii GMI>odar· 
słwa Wiejl'kiego K. w laboratorium. 

•, · ' r;;~·~· ·;»: ,; -····~„ ...... „ 
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4. Profesor D. na katedrze. 

• 

8. Szofer T. przy kierownicy. 

. UWAGA KROKODYLA. Podpisy pod ry sunka.mJ są ·poprzestawiane. Nie ma w tym 
Jednak winy ręda.kcJL Poprzesł111wlało je 11am o życie. 

Chodzi o to, ie na rysunku u góry człoae k rzeczrwłsty Akademii Gospodarstwa Wiej· 
sklp_go K. ma.jduje 1lę nie w la.boratl)rium, a na polu w kołchlnle, gdzie ~prawdza swoje na 
ult~e doświadozenia. Kołchoźnik zaś N. pod de.je doświadczeniom w kołchoźnJc.zym labo· 
rałM<ląm nowy gatunek dama. 

Na rys.unku poniżej profesor D. prowadzi doświadczenia przy maszynach, a stachano
wiec F. daJe wykład na temat racjonalizaoji J> racy. 

W dole szofer T. w wolnych chwilach dyryguje orkiestrą ludow" a dyryrent L. chebtłe 
.pędza wolny czas przy kierownicy własne1rn auta. 

• 
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Krajowa odprawa 
kierowniczek Woj. Wydz· 

Kobiecych PZPR 
W siedzibie Wydzialu Kobie. 

eeg~ KC PZPR odbyła. 11lt kre.
jowa odprawa kierowniczek wo
jewódzkich wydziałów kobie. 
c:ych. 

Obszerny referat e realizacji 
nchwa.ł II Plenum KC PZPR w 
pra.cy wjród kobiet wygłosiła. 
kierowniczka. Wydziału Kobie
cego KC PZPR, poołanka Or· 
łowsk&. 

Ruch kobiecy na wsi 

PO<Jkre•lił11. ona, że pra.ca. par. 
tyjnego a.ktywu kobiecego w 
!lzeregach Ligi Kobiet, Zwią.z· 
ków Zawodowych, ZSCh przy· 
czyniła się do znacznego wzro. 
atu •wiadomodci nolitycznej i 
klMowej 1zerokich rzesz ko· 
biecych. 

W eeln zrealizowania. ogrom. 
nej wagi zadań, je.kie przed wy· 
działa.mi kobiecymi posta.wiło II 
Plenlllll KC PZPR, należy 
wzmóc pracę polityczno-wycho
wawczą. Wiele uwagi posłanka. 
Orłowska poświęciła. również 
sprawie pracy uświadamiającej 
wśród kobiet wiejskich. 
Następnie omówiono udział 

członkiń partii w II Etapie 
Współzawodnictw&, zorganizo
wanego przez Ligę Kobiet, oraz 
zadania w m Etapie Współza. 
wodnictwa. 

Po referacie i sprawozdaniach 
ro7."l'(inęła. się ożywiona. eys1tu
sja, w której zwrócono szcze. 
g.iln~ uwagę na. pracę na wsi, 
poddając krytyce niedocil'!gnię
cta w tej dziedzinie. 

Rola i zadania Gminnych 
W celu zespolenia pracy kobieł w gminach I 1Toma

daeb oraz nawiąmnia ścisłej łączności mi~ różnymi 
komórkami orPIJlbacyjnymi I usprawnienia ich d7Jiała
nia., Powsta.flł obecnie na wsi Gminne Ra.dy Kobiece 

Rad Kobiecych 
madzie, prowadząc propagan
dę czytelnictwa, gazet, książek 
i organizując pogadanki. Gmin 
ne Rady Kobiece rozwiną pra W kClłchozach radzieckich żywy udział we wszystkich pra- · 
ce nad zbliżeniem ko'b::et mia- cach rolnych biorą kobiety. Oto widzi.my, jak kołchołiltkMI 

• sta i wsi. W tym celu podej- w okresie robót siewnych obsługują "flellde #lewnfld. 
G zol"gantzowanie pracy gólnyni zwtróceniean uwagi na mowana powinna być :in:cjaty -----------------w w -

ZSCh. 

łównym zada.niem ich jest masy kO'biet mato- i średnio- wa organizowania wyc:eczek Robotnice PZPB w Rudz1·e Pall. 
wszystkich kob!et wiejskich w rolnych. Ponadlto Gm:nne Ra- do ośrodków fabrycznych, 
Związku Sa.mo;pomocy Chłop- dy zajmą się wprowadzeniem zwiedzanie zakładów praemy- podejmuy· ą zobowiązania przedkongresowe 
skieij i Lidze Kobiet. Do Gmin kobiet do spółdzielczości i zrze słowych. Zbliżenie między ko-
nych Rad KObiecych wchodJą szeń branżowych, tworzeniem bietami ws! 1 miasta powsita- W przededariu ob:ra.d II Ko111. wile. tow. WojnMO'wiOL UCZNI 
aJQtywistki ruchu chłopsk:ego, kobiecych zespołów współza- wać winno również !i na g;run- gresu Zwiięo;ków Zawodo~h niwki zgtrom~ ~ 
organizacji gospodarczych i Li wodnictwa pracy w dZ::edzinie cie towarzyskim. Stąd koniecz we w&ys<tkich. •la.cl.aieih pracy ly ueizc.i.~ Koogiree, ~ 
gj. Kobiet; a więc: przewodni- podniesienia hodowli, rolni- ność organizowan:a ;.vyciecze.~ odbywa.ją. ait z&brainis. aiałóg r-0 na. eiebie nestwuj\ce lidbowit
czące Kół Gospodyń Wiejskich ctwa, kultury i oświaity. Do o- robotnic fabryC211YCh do po- bOOD.icrz;yeh. 8.oooreg ta.kich ze· mnia.: ka.2ili& 111 :roboti!M UoiT. 
z gromad, przedstawicielki bowiąZków Rad Kobiecych w szczególnych gromad i wizy- brań, w któryeh bio.Tlfł ud<Ziial oobrowo1ny ~k na JmtCS al!ł'I 
żeńskich hu!ców „Służba Pol- gminach należy również wal-: towanie !kół fabrycznych LK wyłą.cz.nde kobiety - robootinice ta.1a. drziiJecięeego. 
sce", przewodniczące Ligi Ko- ka z analfabetyzmem wśród itp. orgamimję. WytlrzJ.aly Kobiece W~kie pmoo&wmioe Pft'oti 
biet, członkinie Kom:tetów kobiet, WSip6łdz!ała'Illie z Komi Gminne Rady Kobiece nie Zwiąu;Mw Zawodowy>cih. t,(>,go mikła.d~1 w dlnMl l!2 majli 
Spółdz!elc.z.ych oraz nauczy- tetami Rodzic:elskimi szkół i mogą zapom!nać i 0 tym, że W PZPB w Rudzie Pa.bta.nk wezmt udali.al w od~ 
cielki d połome gminne. d:ciecińców, czuwanie nad dzia ich zadaniem jest przeprowa- kiliej, pir'Ly liCQl!l.ym udaJiaJ.e loo. Ba.łut. Lig& Kobiet "f PZPBc 

Gminne Ra.dy Kobiece mają łalnością Komitetów członkow. dzenie prac, zmierzających do b~t-roootnic crzJ:Ollllkiń• Zmą.z. Rude. jako mbcmi'l!Z114lk koin, 
cbjąć wszystk:e kobiety wiej- skich przy spółdzieln:ach. odciążenia kobiety wiejskiej k6w Za.wodowyfeh i ezłonkiń gresowe post.iun.OW\ib. • ,,.. 
skie ramami organilla.cji Ligi Gminne Rady Kobiece pro- od nadmiernej pracy. Dlatego działaję.eej ns. tym teroońe arga ny:ch fundu:m6w lll<k.12lpl.6 błbliQ 
Kobiet i ZSCh. i prowadzić wadzić winny wytężoną pracę też spoczY\Ya na ;me~ ob°:wią- nimeji kobiecej, odbyło się ze- t.ec.zik.ę KUK i pmelk.'&'%8.6 jt 
szkolenia 0 charakterze s.po- polityczną 11 uświadamiającą zek przeds1ębrama i pop1era- brainie ns. którym ma~e Dziie-lzńcy Ligi X:obiet w Ru• 
łeczno-gospodarczym, ze S2CZe w każdej wsi ł w każdej grD- nfa .bu~owy . spółdziel~zych: zbliżającego się Kongresu omó- dmie Paib-i.runiolóeJ. 

/\Jasi horespondencl piszQ 
pralni, p:eka-ril'l, suszarm, two f 
::e:~a~~~~;~g;J,:.rzedszkoli Z robotnicy - kierownikiem wielkiej gałęzi produkcj 

Serdeczna troska o dziecko robotnicze Wyitę.żona systematycma i Jak LubolV Jewsejowa stanela na czele 
sprawna działalność Gmin- radzieckiego przemysłu y· edwabniczego 
nych Rad Kobiecych pozwoli 

Złobek • ś • tl• f f PZPB R d włączyć do twórczej pracy go- .Tediną iz wybittinycJi. sil Pl'Z'e. oowala. jak.o zwyikła. robottilile 1 Wie ICG pows a Y W u a s,podarczej ć. spoleczri.ej szero- myslu .r00wab:11ic.:oo-Ga.1a.niteryj. w jOOnej s fa.bryk jed:wabni... 
Nielada. gwar i ruch pa.now:i.rljeszcze nie korzystaj!}. Dzieciom lkieroją.cej pre.cą I ~ba.wą zbie. kie rzesze kobiet wjejskich, nego Moskwy jest Lubow Jew. crz;y.cJi.lf bJr~kwyN •. dByłB: wówc.uia ~ 

w przedszkolu PZPB w Rudzie dzieje się dobrze w żłobku, to. rającej sio tu dzieciarnL przyczy:ii się do wzrostu kadr . . au-a a e ..... ą.. ig y Die tLCQ:ę&. " 

Pabianickiej w dniu 15 ma.ja. też ota.ezają. go pełnym za.ufa.· Sawicka . rnywu kobiecego na wsi, u- 9CJ<>W&. Jej dll'oga. życiowa., to czał-a do szkoły. Po ob~ w!a 
Miejscowi przedszkolacy odjeż. niem matki, które 1we maleń· korespondent fabryczny sunie ze wsi wszelk'e objawy typowe drzieje wielu kobiet ra dzy przea: Rzą.d robotlll.iczo• 
dżali na. kolonie letnie. stwa chętnie w nim umieszcza. „Głosu'' zacofania. K. d.zii.OOk:iic.h. Plrzed. rewoluc;it> pra chłopski !lfroZęl& ucrz;y6 się w. 

Odjazd dzieci odbył się nie- ją.. Dziś żłobe~ jes~ przeJ?0łnio· ------------------------------------- wiecrz.or~wej 11ZJkole powszech.nej 
zwykle uroczyście. Trzy odwo- ny. Brak tu JUŻ mieJSC, żłClb?k N • d k• dl~ c!O'rmiłych. Następ111ie kopty 
żr~ee dzieci samochody udekoro. wymaga ryc~łeg? rozs~rz.ema. asze prze p1sy gospo ars 1e 'llUOWala. n.a.Wtf W MJkoJe ifed. 
wano wspaniale transparentami Z~og& fabryki ~erzy, _ze Jut J! ndej, pra.cują.c r6woo.cześnie. 
i zielenią. druem 1 wrześrua. nowy lokal Dorsz a la sandacz - Galaretka z rabarbaru P1J nkcmcizeDiu tej BZlkoły w. 

Dl li . b . żłobkowy (w remontującym Ilię R dk- k" n orąco lil27 r. ~a ~ł Aka 
.· a. czme ze ra?ych rodzi- budynku) będzie odda.ny do u· ZO 1ew I a g demil Przemy.5lowej. Ukończyw 

có;: smutek .~ozsta?11a. o~adzala żytku małych dzieci pra.eują.cych Mii!ł.sto naaze a.>ao:p.a.tl'lzone zo ją.c do smaku troohę p!Tlleaieka,ży ją. O'Słod·zii! do ema.k'IL l! dlcg MY wyż~ studia. objęła. stano-
lhna~omość, iz pociechy ic~ bę- tu robotnic. Podkreślić należy, stalo osta.flr_i.i? w p~źn.~ ilości nego kopru. . , id11>ty.ny rorz.pu.ści.e w p6~ s~lan wieko dyrektora wielkiego u.. 
dą. miały. zn!1komi~e warunki P0 : że dobra praca żobka. jest w po. d<mwAL śmezego i m.a:oronego. Ra.barbar j6Slt tere.z na;;t.M ~ wody (na. 2 1!17~ l11J.ez- kładu jecłwabnicizego w Mo• 
hytu. Dzi~c1 bomem przebywac ważnej mierze zasługą. tow. Dla.tego też poda.jemy naszym szym owoeem, z kitórego mo:izna gi). żela.tynf wymiesm6 z pr;z;:'!' skwie. Wkrób :oostał& wystt• 

bę.dą. w pięknym, wśród la.su po· Fla.jzner. Dokłada. ona. wszel- Ozytelmii.Clllkom · przepis, jak prayn.ą,drzać cweilwnałe dilSery. ~'Ow61Ilym rabarbarem, dodac nii-ęta. DA s-Uullowisko dyr Gl6w 
łoz,onym pałacyku (da.w_na. włas- kich i;ta.ra.ń, a.by ta. powierzona ~ć tę ta.nią. rybę, a.by Oto p.r.zeipis na. galaretkę: łody jakiś zap~h, wyła!! n~ sala.ter- oogo Za.rzą,du Pnzemysłn· Jed· 
n?sć fabryk~ncka),. ma.Ją. za.pew jej pieczy placówka. była utrzy· ne.d-ać jej smak kos:zitownego gi ra.barbMU po oc.zyszc.zeniu kę, poeta.wić w chrodzie a.o. M· Pod kierownfotwem tej da.w. 
moną troskliwą. op1?kę. f~cho. mana. na. należytym poziomie. i!lilLD.~ Oto przePj~ sporzit- merzch.nfoJi włók~an należy po stygnięcia.. wa.bniczego. 
wych wychow~wc~ l pierw· Opieka nad dziecJaem w dzemia. tego <lamia.. kra.ja.i! na. małe kawałki i udu. Rzodkiew przestała jut być nej ro1?<>tnky·Ml~a.betlld ma. 
IZ?rzę~ne wyzywieme ~5 re.~ PZPB Ruda. nie ogranicza się Produkty: 1 kg doraza 4 dikg sil! ns. miazgę z odirohimą. WCl- nc·walijiką.. 1Jtżyi! je.j może.ml laaly. Slę wSl'Lyi.„bkie za.kład! tej 
c1z_i.enme). ~r.zedszkole c1es~y ~ię tylkCl do 7Joblta. i przedszkola. masła, 1 pęczek wł~zyrz.ny, ily_ Gdy masa przestygnie, nale już jako jarzyny. Wtym c.ilu galęz1 p~.zemytsm 113. tarenn-e t.3. 
8~ietn:i- oprnią. wśród '.0 ?zicow, Istnieje tutaj świetlica dziecię· sól i pieprz do smaku, 2 jajka I'.ależy wybrać wi~ksze rzod- lego kraJU. I iprz.cmysl te111 dz.~ 
mc dziwne~o, ma ~rzeciez. odda- ea., z kt6rej korzysta 45 dzieci. ugfiloW11ne D4 t'l'l"ardo. Sprostowanie kiewki, oczyticii!, spa.rz.yć wrll'ą. rozwija. się wsiprun.i:iue. Da.wno 
n~ pracy 1 energiczną kierow. Przebywają.ce tu w godzina.eh Przyrządzenie: 1) rybę po W z-e5złotygodniowyu:n ,,Gło. cą wodą. (którą. po paro min.·i- pr:ze:krocrzyl prredWOJenny po. 
mrzkę. popołudniowych dzieci znajdują oczyszcizeniu wymoczyć prziY..: sie K<>biet" w artykule pt. tach ocllewamy) Opa.rmna riooi produkcji i r~ wy. 

Przedszkole - to tylko jed· najlepsze warunki do odrabiania 3 godiz.i.ny w wodzie :r. octem, „Koło ligowe w PZPB Ruda n.odkiewkę dusimy w dew .i1: twarzanie gnrt:unków jedwabi.i, 
na. z form opieki nad dzieckiem lekcji i liczne rozrywki umy· poc.zem na godiz.inę przed ogvt.<J Pabianic.ka przystitrilo do pra- kiej ilości wody z :.clr)binę. m:i. <'ieszą.cyeh się uZ1IULnie:m na ca. 
kobiety, pracującej w PZPB - słowe. Dostarczono im pomocy l'lruniem n.a.solić, '.l) ugotować cy", podlW!l.o omyłkowo, ż.e orga sła.. Jarzyny nie nal'lŻy soli.~ w łym świeC'ie. Nie mała w tJ"Dl 
Ruda. Pab. 7.a.kłady posiadają w nauce, poza. tym nie za.pom· wywa.r z wloswzyzny, soli i ko niz.a.cja kobieen. tej fa.brykli czasie gotowania. Po 15 miirn. zasłui;a towarzy~lci-dyrektora. 
również do~konale urządzony niano tęż o akcji dożywiania. ;rreni, 3) wywar zakwasić lek- p:rrzeka.za.la n.a ufundowanie ta.eh gotowania. r:wdkiewka bę· 
żłobek, w którym przebywają. W ~w:ietlicy wydawany jeet co. ko, włożyć rybę i na. wolayin S'lita.ILdaro dzielnicy 2 600 zł. d·zie już miękka, wówcMa ,ią Ofiary 
dzieBi w meku od 6 tygodni do dziennie podwieczorek. Kierow· ogniu gotowa.i! 20 - 30 minut, Wkradł i;.ię tu błą.d korektorski, solimy i doprawiamy śr.11etanit, 2 150 zł Łódzk R dzl R 
3 lat. Te najmniejsze z wyjaz- r.ictwo ~wietlicy spoczywa. w 4) po ugotowo.n.iu rybę w cało su.ma jaką. koło Jiigowe przeka. ew. sypują.c do S<l6U dużą. ilośćl .1 • • na 1 k .11t. 0 dlnę ab· 
lć k } • • h t · t p h ' • • J....! l b _ _,,_. i k k W ,_ · ulOWq tiam1as Wl!I OW 11 O , 

c •W ·o OnIJnyc , rzecz pros a, n;;im ow. oc ee, unueJętnie '''" u pVWL.ie,O'llą na. porcje l zalo n.a. ten cel jest faktycZJrui<e !Vle anego CYp'l'U , , Y'"':llł~ ;J:.· dyr. Szydłowskiej wyjeżdża.jącej do 
'(l'Oda6 polruną masłem ii pooypa· dziiesięcwkrotnie wyź.s,re1 wyno. ~ynę do &t?łu podgrzeJemy Ją Warszawy wpłaciły członkinie Ligi c ~nne . wartości idą na marne ną. posiekanymi· jaj'kami, cwda. si bowiem 26.000 zL meza.goWWUJl}C. Kobiet przy PZPW Nr. 1 w 1':.od~I. 

Odpadki - to surowiec do różnorodnego wykorzystania 
Akcja zbierania odpa.dk6w numery gazet, za.pisane zeazy-

jf'~t jeszcze . w niedostate,cznej I ty, różne niepotrzebne papiery 
mierze rozumiana przez ogoł go· przekaza~. mozna. do zbiornicy, 
spodyń domowyt:h. w mększo· jako makulaturę. 
bCi ilom~w marnuje się dotych. Odpadki szklane obejmują. na. 
czas w10le cennych surowców, tłu d.mi 
które z korzyścią. dla kraju mo- wn P~ c:one prze oty, któ-
gły by być wykorzystane. Ak. r~ służą Jako półfabrykat do 
r ją zl1irrania odpadków zajmu- dalszego przerobu. Nieuszkodzo· 
.h się specjalne zbiornice, ~a- ne, wnyte butelld oraz słoiki 
r11-c za dostarczony surowiec. 5„. eh t.ni b 
(J I t k d dk, t .,, ę e na ywa.ne 

P a a za g. 0 pa ow me a. Zbiornicę Odpadków 
przez 

!owych wynosi 6 zł, za odpad- • . '. . 
k1 bawełniane 10 zł, wełniane • Odpadki włókienmeze, do naJ 
21 zł, 111 iane · biate 40 zł, za od- mniejszych ścinków włącznie, to 
pudki cclnloidowe 69 zł, za pły. cenny półfabrykat dla ponow
ty gramofonowe 52 zł,. włosie nej przeróbki na. materiał lub 
od 180-1.400 zł za kg itp. ' 

Jakie odpadki metalowe gro· 
madzą. się w ·naszych gospodar· 
stwach ł Są. to nie nadają.co się 

już do Lapra~y rondle, przy. 
kr•rwki, blachy, klucze, kawał· 

ki nien;'..yteczuego żelastwa, pu· 
szki od konserw, tubki do past 
itp. . 

i'lie wszystko jednak, co jest 
papierem, traktować ńależy ja. 
ko odpadki. Przeczytane cza.so· 
pisma ilust.rownr,e, złożone w 
komplety, shiży6 mogą. jeRzcze 
rhorvm w szpitalach, domom 
starców, stanowiąc pożyteczną 
lekturę. Natomiast pojedyńcze 

f'apier. 
Odpadki skórzane, pocliodzą.

cu ze starych pasków, tClrebek, 
cholewek mogą jeszcze służyć, 
jako surowiec do wyrobu toreb 
na zakupy, zszywanych ze 
ekia\'l'ków skóry. Można też ro. 
bić z nich guziki. 

~ ły~y gramofonowe zostaną 
u.żyte do nowego przerobu. 

ll' ··udno byłoby na tym miej
scu wyliczyć wszelkie radza.je 
odpadków, gromadzących się w 
naszych gospodarstwach i do· 
tych•·7.a.s marnujących 1i~ bez. 
użyLewmie. .tlyłoby rzeczą. sfusz· 
n~, ażeby w każd:r,m domu gro
mad >Jf'ni!lm odpsdków mj~ "ię 
dzieci :w: :wieku ~oln;nn., 

• 

DZ'i.• p!'redsta.mam:r naszym\rJ"Sllll1kach mod~e wiosenmo-let. 
C.zytelniczko.m. na zalłCZOnY,ch nich sukien :wełniany_~h, plas~: 

niny wełnianej wyko-6.czony jest 
pasmanterią.. Bardzo weięty i 
silnie rozkloszowany dołem jes~ 

cza i sportowej bluzki. zapinany DR 4 guzikL Tego ty· 
Suknie wykonane są z wełen· pu. płaszcz będzie odpowiednim 

ki o deseniu drobnej kraty. Sze· ubiorem dla kobiet !Szczupłych. 
roko rozkloszowana dołem, ocI.. .Bluza. sportowa powstać po. 
znaczają.ca. się ba.rdzo dopaso- wuma. z przero\łienia. 1ta.rej je
wa.nymi ~tanikami. !'~zy~ra~em dnob~rwnej wel'ni&nej 1ukienki. 
tych sulnen eą guziki i białe, Kolmerzyk, kieezenie i mankie
pikowe kołnierzyki. ty wyko:.6.cmn.'j I!\ wypu.tkt • 
, Pła.gez uszyty .z llrnbiej tka- odJWannvm kolorze. · 



129 nowych pokazowych silosów Gminne Komitety Współzawodnictwa w pow. łęczyckim 
w województwie łódzkim malą przeiawiai~ z·ywotność 

Dlaczego wszystkie gromady nie bior(f udziału we współzawodnictwie? 
Już•w po~zątka~h, ~ po-jniono z;.acz~t'3.a .współzawod1ml~ka. A gdzie pozostałe rozkład~no ;ąk i s~ierdza

tem pod kamee kwietma za- r.:ctwa. wz11ęilnie potrakto- gmmy? no - Je5t złe. Tr ... ~ba, by 
mieścutśmy artykuły o wano je zbyt powierzchow-1 W gminie Maz~w komisja wszystkie organizacJe, a 
współzawodnictwie pracy na nie tak, jak to ma miejsce powstała 24 kwietnia, zade- więc partyjne, Zwi~z~u Sa
roli i organizowaniu Komi- w powiecie łęczyckim. Do- cydowała, że gromady Daszy mopomocy ChłopskieJ, mł.o
tetów Gminnych dla kiero- świadczenia 3-ch lat udowod na i Mazew przystąpią do dzieżowe i kobiece, przypi~
wania tym współzawodni- niły nam, że współzawodni- współzawodnictwa w upra- nowały organizowania wspoł 
ctwem. Wytknęliśmy wów- ctwo indywidualne ma wie- wie buraka cukrowe~o, a zawodnictwa. Trzeb~. by one 
czas błędy i wady pracy le dobrych stron, ale nie Osędowice i Kręzelowice w ingerowały w dZlałalno~ć 
wspomianych komitetów na wpływa dostatecznie na pod prowadzeniu rowów odwad- Gminnych Rad NarodowYch 
terenie niektórych naszych niesienie gospodarki całej niających. I znowu to samo. i Gminnych Zarządów ZS<?h 
powiatów, a między innymi gminy. W bieżącym więc ro Brak innych gromad. Powołanie we ws.zystkicb 
w powiecie skierniewickim. ku postanowiono przystąpić w gminie Witonia na ze- gminach komisji ws?ółza
Ale pisaliśmy to nie dla sa- do współzawodnictwa zespo braniu Komitetu długo dys- wodnictwa, opracowame pl~ 
mego powiatu skierniewic- łowego i w tym też celu po kutowano sprzeczano się nów dla każdei gromady . i 
kiego, Chcieliśmy. aby i in- wołano do życia Gminne Ko mocno ~zy współzawodni- przvstepienie do wykami.ma 
ne povviaty, jeżeli u nich mitety Współz&wodnictwa. ctwo łest dobre czy złe tych planów, jest sprawą pa 
jest także źle zorganizowa Na zapytanie, jaką działał wresz~ie postano~viono spo~ lącą. Przecież i_namy już k;> 
ne współzawodnictwo, u- ność przejawiają. wspomnia- rządzić plan. I koniec - niec maja. Więc czas na~· 
s~rawniły s~ą pracę i napra ne komitety, Teferent Zwi.ą.~ planu niema. w gminie Cho wyższy, aby współzawo~n~-
wiłv. popełnione bł~y. . . ku Samopomocy . ChłopskieJ ciszcw powołano Komisję i ctwo ogarnęło wszys~lóe 

Wiemy dobrze, ze dzięk: w Lęczycy rozłoz:ył bczrad- na tym zebranie oraz pracę gromady, . . 
współzawodnictwu osiągnę- nie ręce i oświe.dczył: zakoilczono w gminie So- Należy więc oczekiwa~. 1e 
liśmy w ·ubiegłym roku - Jest źle! - bótka we~ano do współz11- wh1dze pow!atowe i gmi ·-~~ 
znacznie. wyższe plony, niż Trudno nam było spraw- wodnictwa w uprawie bura- postarają się bezwz~lędn e 
w latach poprzednich, że dzić dokładnie prac~ gmin- ka ~romady Smard.zew i Ka o usunięcie dotvch::rn-:owych 
przez współzawodnictwo u- nych Komitetów w terenie, dzidłową or!?.Z Sol::ótkę Nową. niedocil'!gnięć n11. polu wsnół 
sprawniliśmy pracę spółdziel Ale przeglądane protokóły i i Starą zawodnictwa. Przez wsnćłz:i. 
ni i mleczarń, dzięki niem11 sprawozdania dostarczyły J dy~i Komitet Gninny wodnictwo bowiem buduj3_ 
zagosp~arow!'-1iśmy odłogi i nam wiele cenneg~ ma~eria- w ~ostk~wie docenił znacze my lepsze jutro .wsi. Tasz, 
nieu~ki. Nic inneg?, a łu i p~zwoliły s~wierdzić, łe nie ws ółzawodnictwa, Pod . 
właśme ws~ółzawo?~1ctwo wszędzie popełruane są, te jat się ~n do dnia 1 maja Olaczeao w Klukach me m1 
przyczyniło się w ?!ezącym E"lme bł~~· ~orgnnizować w każdej gro • 0 • • . • 
roku do wykonania przez W gir_ur:ie Top~la pow~hl- madzie komitety gromadz.. nasion wyki 1 pel~sz~1? 

. . . . . województV::o łódzkie pl~nu n? kom1sJę w dm~ .~ kwie~ kie i rz stąpić do współza Wprowadzenie racJonahza-
We wszystkich e>srodkach Na zdJęcm· gornym mo- kontraktacJt trzody z wielo ma. W skład kom1SJi weszli: d i~twi z gminą Poddę- cji do hodowli oraz podjęta 

Oświaty Rolniczej nas~ego ment zakładania formy siło- l'I'ocent?wą nad~ką. wójt, prezes Gminnego .z.a- ~~E'~ na wielką skalę akcja _,,H", 
woj~ódrdwa przystąpiono sowej w ośrodku Oświaty W„eszc~e współ.mwodmct~o rządu ZSChł. przed;sta"'1~i~l Tyle 0 gminach. Poza tym kładą na rolników obowiązek 
do maso-wej budowy pokazo- Rolniczej w Pstrakoniach w w ł\kr.~1 si~~eJ p:zyco/11lł~ ka. Koła Gospod.y~ W1t-1- 7.espół, składający się z :S przeznaazenia jak największe 
wych e:ilosów. W ?b?cnej powiecie łaskim. Na zdjęciu ~ię do ol:>sm.;iia siewnikami skich, przedsta~c1el ZMP. chłopów małorolnych z Ozor go obszaru pod rośliny pa
~~ ~~u~owan~ .J~ k129 dolnym chłopi i młodzież o lwie.le . t»~ięcy hekt~ó;9' Do wspgłzawo~mctwa. ~~ł- kowa wezwał chłopów z Gę stewne, rzwłaszcza wykę i pe-

~cter Sl oso~. • 8;Jdwię hsłze szkolna wspólnie budują, si- wt ęcheJ, ni"• '"l pl ie:wszyc • a v.:an.o T: zelspo y - w.1esb o bic gminy Leśmierz do lm:zkę. . 
zam esowanie wsro c o- . . ac P" ~· r.wo emu. me i opo ę w uprawie ura s ółzawodnictwa w ilości Tym dziwniejszym wiec wy 
pów budzą silosy glinobite i los ?linobity także w Pstro- Ale nicstc:::v W ~elu gml k~ ~uk~owego oraz wieś D'.: ;;!ów z hektara. zespól daje się przypadek, jaki ma 
z cegły. komach. nac.'h i powiatach nie doce. bie i Siedlec w produkcJi ten postanowił przekroczyć miejsce w gminie Kluki w 

pltm zbioru w 110 procen- powiecie piotrkowskim. ~ nie 

Chłopi i młodzież z Woli Drzew!eck"ej 
budują lepsze jutro swej v1si 

tach. I wreszcie rolnicy z wiadomych przyczyn Gmmna 
Sobotczyznv i Krystynowa Spółdzielnia ,,Samopomocy 
zdecydowali współzawodni- Chłopskiej" sprowadziła tyl
czyć pomiędzy sobą w upra- ko! 1 kwintal (słownie - je
wie buraka cukroweg~ i w den) nasion, pomimo daleko 
dostawie trzody ch1ewnej większe!J • zapotrzebowal)fo. 

Wola Drzewiecka leży wl częło starać się o fundusz na I wykończenia, Zwracano się dziano się, że szkoła ta zosta do spółdzielni, Należy dodać, że ma.,.azyny 
południowej części powiatu \ budowę, Przedstawienia, lo- k~:~akrotnie ~ ~ym .celu do nie w Woli skasowana, a 7- Jak więc z tych danych w Piotrkowie posiad.ały, na 
skierniewickiego, w gminie terie i zabawy, z których do gi,1ny w .Słupi, ~akos ze s;i~ letnie dzieci mimo śnieżyc :. wynika. zaledwie w pięciu s~ładtzie dosta~eczną ilo3c na 
Sł . w· · li k ł lOO chód przeznaczony był na bu sydium cicho. Mimo podan i deszczów zmuszone będą. gminach powołano komitety sion. Jest n:edopu~zczaln;. upi ies czv o o o • , 't d d · h d ·ć d L. . b ł ć społ ~ t i· . t r dowę Domu Ludowego, zaw przyrzeczen WOJ a, o n:a c o z1 o ipiec, współzawodnictwa, ale tylko a y przez opiesza os 
gosp. ars w. ie~a u· i~ sze udawały się, Kasa Koła dzisiejszego ani złotówka Będąc w Woli Drzewiec- jedna zorganizowała współ- dzielni cierpieli rolnicy. cze-
cha i gospodarze niebogaci: powiększała się. Stanęła na z gminy nie wpłynęła do Ko k!ej rozmawiałem z kolegą :mwodnictwo należycie, to kający z uprawą 'na nasiona. 

Od pewnego ~zas~ we w~i placu jedna, potem druga ..• mitetu, Z. M. P.--owcem. Na zakoń- jest w każdej gromadzie, Tym samym i gospodarka 
tej panuje codziennie ożywio dziesiąta setka cegieł. Nie- Z tego powodu mocno za czenie naszej rozmowy po- Gdzie zaś są pozostałe 10 państwowa ponosi poważne 
ny ruch. Na górze pod sosno którzv z uśmiechem spoglą- niepokojeni są mieezkańcy wiedzia.ł - napiszcie, że źle gm.in i gdzie są dokładne pla straty. Wskazanym by było, 
wym laskiem uwijają się lu- dali na ową. cegłę.„ i mówili; Woli Drzewieckiej, w Do- DM traktuje j?Inina i źle czy ny współzawodnictwa każdej aby odpowiednie czynniki za
dzie. - E co tam. Zebrało się mu Ludowym bowiem mia- nią władze oświatowe. jeśli gminy? interesowały się tą spi:awą i 

To wre praca przy budo- kilk~ 'mądralów i chcom ła mieścić sie czteroklasowa zabierają szkołę z Woli". C'..dzie są dane, co do tej wyciągnęły daleko idące kon 
wie Domu Ludowego, Coraz Dom Ludowy wybudować". szkoła. Do szkoły w Lipcach Więc napisałem. porv zrobiono? sekwencje w stosunku do 
wyżej i wyżej wznosi się du Zdawało im się, że rolo- dzieci często mają ponad 3 Jan Bemor. Wyczerpujących danych ponoszących winę za taki 
ży, murowan~ gmac.h. dzież porwała się z motyką km drogi, Tymczasem doW:e ze Skierniewickiego. nie ma, trzeba więc, by nie stan rzeczy. (Jot) 
Wszyscy chętnie pracuJą. na słońce. A tymczasem. oka EiF:11•1:.-"1111+;mm--•·-------m1~----------11111---Murarze. wiedzą, „że chł.opom zało się, .te młodzi dopięli 
wybuduJą wspaniały piętro- swego i l:fudowa ruszyła. Ze 
wy Dom Ludowy, w którym brano wśród chłopów około 
będzie pomieszczenie na 400 tysięcy złotych, nie li
świetlicę, szkołę, przedszko- cząc oczywiście wszelkich 
le, salę teatralną i mieszka- podwód zwózek cegły ko
nia dla nauczycieli. Chłopi pania ' fundamentów ' itd., 
zaś cieszą. się, ż~ V: tym grna przy których to pracach 
chu w medalekieJ przyszło- wszyscy brali udział. 
śc! .znajdo~ać będzie . cała ówczesny Zarząd Główny 
wies radosc, zadowolenie „Wici" i obecnie Zarząd 
naukę. Główny ZMP także przyszły 

To młodzież wysunęła z pomocą wsi, przeznaczając 
myśl budowy Domv Ludo- na budowę około 870 tysię
wego w Woli Drzewieckiej. cy złotych. 
Jeszcze w roku 1945 został Obecnie fundusz się wy
wybrany Komitet, a ówczes czerpuje, materiały wycho
ne koło „Wici" gorliwie za- dzą i braknie ich sporo do 

Koło ZMP w P,minie Szadek chce mieć świetlicą, 
a Zarząd Gm. Spółdzie'nl SCh .zwleka ..• 

RADY~ 
Budujemy racjonalne pomieszczenia 

dla kr61ików 
~~e ~lega wątpuliwościt że p~ez u~tawie~e ~lat~k bez- W celu zabezpieczenia dna ułożonych równolegle. Od-

krohk Jest tym zwierzęciem posredmo na z1etnl, me ułat prried przesiąkaniem trzeba stęp między beleczkami rusz
do~o.wym, które . ma naj- wić. szczur?m i ~~szom szu wyłożyć materiałem nieprze- tu drewnianego winien wyno 
mmeJsze 'wymagania tak pod kama sobie kryJowek pod makalnym oraz stworzyć od- sić 1 2 do 1 3 cm a oczka 
w~ględem. paszy! jak i ~o klat~ami. powiedn.l spad z odpływem siatki druci~nej ~inny być w 
mieszai;erua. Mimo to, rue Sciany skrzynek muszą moczu na zewnątrz. Bez po- świetle nie szersze niż 1 5 
wolno ~prasz~zać sposob.u być p:zede .wszystkim s.zczel- chyłego dna i odpływu nie centymetra. ' 
trzymam~ kró~ka ko:sztem Je ne. Nie mogą. w tylneJ lub będzie można, mimo pilnego Klatki dla królików usta
go. zdro~ia .Nie ~ozna .ws~- ~~nej ś7ianie klat~ istnieć słania utrzymać suchej ściół- wiamy pod gołym niebem 
dzić króli.ka do Wl~gotneJ, me Jakiekolwiek szczeliny lub ki w klatce. lub też w pomieszc~eniaeh 

W całej gm.inie Szadek, I ją, że lokal jut, już będzie dostępneJ, oiemneJ, przewiew otwory. Katar łzawienie Dno można obić papą smo- zamkniętych np stodołach 
jak długa jest i szeroka. nie wolny, to znoWll, ż~ bvły neł i nie~ostatecznie opatrzo oczu, zapal~nie. '.płuc -:- oto łową lub bezsmołową, blachą, lub szopach dre~nianych 0~ 
ma zupełnie świetlicy. Mło- szofer spółdzielni nie chce neJ k~atk1. . . choroby POJaw~~Ją~e się tyl- linoleum lub gumitem. Moż- czywiście suchych i nieopalo 
dzież zrzeszona w szeregach się wyprowadzić itd. NaJczęścieJ urządza się po ko w następstwie zle zbudo- na też dać odpowiednią po- nych. Nie wolno ustawiać 
ZMP nie ma gdzie się zbie- Trzeba wreszcie, aby Za- mies~czenia dla kró~ików w wanych lub źle utrzymanych włokę z betonu. klatek w budynkach dla dnie 
rać, nie może organizować rząd Gminnej Spółdzielni form.le skr~yń o osiatko~a klatek. Dlatego też styki de- Oczywiście, że ani cement, go inwentarza. 
odczytów, a nawet umieścić postawił sprawę jasno. Mło n;Yffi froł!-cie. Zwykle ustawia sek trze~a zabić listewka~i, ani w ogóle jakakolwiek nie- Kto zabiera się do budowy 
biblioteczki. K.siąiki leżą. w dzieży ZMP-owskiej, a także się po kilka skrzyń, tworiząc a wszelkie otwory od sękow przepuszczalna. podłoga nie pomieszczenia dla królików 
Łaskuz. MPw Zarbząakdzie Po"'.1ato młodzieżhy niezz:zesz.o

1 
nej w ~k . z.wan: d kl.atki. pJętro7eb. itpN. s!ai:-aknnie zalepić. t b .Jes~ zdro~a d!a króli~ó.w je· niech kombinuje nad jak nai 

-wym z r u pom.iesz- szeregac org-amzacJ • oraz w~ęc u UJe się wa u aJwię seą uwagę rze a zeh przesiaduJą na rueJ beri:- tań b 1 h k 
czeń. W ośrodku SMnopom. starszym świetlica jest n:>- trzy piętra klatek nad sobą jednak poświęcić podłodze pośrednio. Dlatego podłogę ~zymAlsp~o em c wy 0 : 
Chłopskiej w Buczku jest Io trzebna. tak, żeby mieć wygodny do- klatki. W klatkach piętro I przykrywa się odpowiednią nania. e rue trze~a zapo~ 
kal, • d~sk?nale nadający ~ię ~wietlic~ na wsi to kuźnia stęp do . wszystkich pi~ter. wyc~ dno mu~i 1'yć najsta- warstwą ściółki, albo też kła n~ć o t~. ze pomieszczenie 
na SWlethcę. Zarząd Gmin- prac oświatowych. Dlatego Dolne piętro klatek wmno ranmej zabezpieczone przed dzie się na podłogę tak zwa- wmno byc suche., łatwo dQ
ll'.'j SpóMzielni przyobiecał czas najwyżSzy skończy~ ze być nie niżej jak 50 cm po- przesiąkaniem moczu z gór- ne ruszty. 3tępne, v·olne od przewiewu, 
przekazać go ZMP-owcom, zwlekaniem. Lokal na świet nad ziemią, gdyż chodzi o nych klatek, gdyż nie wpły- Ruszt może być wykona· iające ochronę przed ostrym 
ale jakoś ta sprawa idzie lice trzeba przyznać Z.MP. jak najłatwiejsze obsługiwa- wa to dodatnio na rozwój i ny z siatki drucianej lub z 3łońcem i przed dranieżnika~ 
OPornie. Bo raz oświadcza- owcom ; to niezwłocznie. nie królików, oraz o to, by futerka królików. drzewa. a. wiac z beleczek, mi. 
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P A:&S'.CWOWY TEATR. 
WOJSKA. POLSKIEGO 
w ZiodEI, 111. Jan.car. rr 

01" o goda. /tS-.J ,ld?.ODA 
GWARDIA" fwc:yńldie mi6jeca 
91>rzedme). O ~. 111.15 „PIES 
OGRODNIKA". 

TE.A.TR x.umB.A.LNY 
DOMU ltOŁNIEBli 

ul. DaszyJ\skiego 34. 
DziA i codziennie o godzinie 

19.15 sztnka. S'6wart& 
GWIAZDA STEVENSONA". 

Kaea czynna od 11-ej do 13-ej 
i od 15-tej. Tel. 123-02. 

'l'EATB „MELOD~AM" 
111. Traugutta 18 (Gmach 

O. K. z. Z.). 
Dzlł o godzinie 19 doskonala 

francuska komedia E. Augler I J. 
Sandeau pt. „Zięć pana Polrier". 

Wnyst]Qo miejsca sprzedane. 

PA~STWOWY TEAn 

Jutrzejsza niedziela 
na łódzkich i prowincjonalnych boiskach piłkarskich 

Na czoło jutrzejszych imprez 
sportowych w Łodzi wysuwa 
się mecz o ml&t:rzostwo klasy 
państwowej „Cracovia" 
ŁKS Włókn:arz. 

Mecn ten zapowiada się nie 
zwy'kle interesująco ze wzglę
du na ostatni sukces łodzi~n 
odniesiony na SlllSku :!... nie
nadzwyczajną, a w każdym 
bądź raz:e nie mistrzowskri 
formę mistrza Polski. 

dzielę w Łodzi kolejarze po
dejmują Włókn:arza zgierskie
go. Poza tym w Tomaszowie 
Związkowiec gra z irezerwą li
gowego ŁKS Włókniarza, a w 
Piotrkowie „Concordia" ma 
za przeciwnika kolejarzy z Ko 
luszek. 

Łódzcy sędz!.ow:le piłkarscy 
w.inni dowiadywać się o ob
sadzie zawodów w lokalu 
ŁOZPN-u w cz:watrlki, piątki 
lub sdboty k~dego · tygodnia 
w godzinach w:.eczorowych, 
gdzie 'l\TYWieszona jest oficjal
na I.ista z obsadą imprez. 

Z amerykańskim boksem źle I 
'.J'yszalkowaci amery kanie 

ledwie wygrywają 
Z oslobionq reprezenlaciQ Europy 

Dobra forma łodzian każ 
1Przyipuszczać, źe przystąpi<1 
on:! do walki nie bez szans n . 1 

zwycięstwo. Cracovja aczkol-
POWSZECHNY wiek wygrała z Leg:ą, nie wy ,ul.Jsł. wł.) to.nt6w 

U-go listopada 21 tel ts0-36 .kazuje ootaitnio wysokiej kla- Kombinowana drużyna pięścia_ stowskiej. 
Hiszpanii franki-

Godz. 19.15 komedia J. Szaniaw- sy. Ambicja łodzian może vi rzy eur0opejskich uległa w Chi- . Fakt, że znacznie osłabiona. 
skiego „DWA TEATRY" z udzia- niedzielę wiele zdziałać. cago reprezentacji Ameryki - drużyna europe,jska przegrała 
łem Karola Adwentowicza. Ostat- Łódzlk:ie drużyny drug:ej li- złożonej ze zdobywców tytułów spotkanie jedynie w stosunku 
Di$ dni! gi grają w niedzielę na wyja- mistrzostwach w dorocznym 6:10, dowodzi wyra~nego obnl-
TEAn S:OMEDlt MUZYCZNEJ zelach: Widzew spotka· się z turnieju o „Złote Rękawice"- żenia się poziomu boksu w Sta. 

„LUTNIA" Bzurą, natomiast MC z Ogn:- w stosunku 6:10. Drużyny euro. nach Z,jednoezonych, co sygna.-
Ptotrkowsk• 243 skiem. Zarówno w jednym, pejskiej nie można. uważać za lizują już od dłuX.Sz.ego cza.Bu 

l r jak i w drugim wy;padku ło- reprezentację Europy, bowiem menażerowie amerykańscy. 
„DZWONY z CORNEVlL . dzi·aru·e ru·e po~bawi·en1· są b k b ł . . d t . lk . ~ ra y o w meJ prze s aWL· Wyniki wa : w muszeJ -

'tEAn „OSA" szans na zdo.bycie punktów. cieli ZSRR i państw de~kra_ Bandi.nelJ;i (Włochy) przegra.1: 
frmugutt. I tel. 712-70 ·· 1 d · · · 6 • Spotkan!a o mistrzostwo kla CJI u oweJ, m. m. mistrz w O· na punkty z Brownem (USA), 

Ostatnie dni Szalonego rycerza sy A Okiręgu Łódzik:lego dob1e limpijskich: Osika. i Pappa. (Wę w koguciej - Zuddas (Włochy) 
„Szalony rycerz" z Dymszll w gają końca. Ju?; w sobotę Le- gry) oraz Tormy (Czechosłowa_ odniósł punktowe zwyci'}stwo 

teittrze „Osa" OS!lągn11ł już l.Lc:zbę chla w Tomaszowie gości łódz cja). Znamienna jest natomiast nad Mac Cannem (USA), w 
z gór!! 100 p~wlen 1 cieszy ką Spójnię. Nat.omiast w nie- obecność w drużynie reprezen- piórkowej - Formenti (Wlo_ 
si• w dalftym d11gu llle1ła'l!n11- chy) pokonał Robnetta. (USA) 
cym pO'WO<lzeniem. Dyrekcja lłe· Ostatni raid na. punkty, w lekkiej - Wad 
atm stosuje die. p~C'llJl\cvch da- (Dania) przegrał' na punkty z 
leko .fdą90 zp41W Q'Jblorowe i Indy- Zduńsko-Wolskiego Klubu Motocyklowego Amerykaninem };foody, w p6ł-
wtdualne. Z końcem miesd.ąca „Sza Kilka dni teanu nastąpiło połą- I .przez Wojdechowslciego I miej- średniej - Carbonell (Hiszpa_ 
lony rycerz" schodzi z programu. czenie Zdm\sko • W~lskiego Klu- sce w kat. 250 cm sześć„ a w nia) uległ na punkty piściarzo
W pełnych próbach srcy1wes:<llła 'bu Motócyklowego :z KS Włóknia· k-a.tegorti 350 en sześć. I miej- wi amc:y~ańskiemu Guerrego, 
komedia J. Tuwima „Jadzia wdo- . . sce przez Zająca, drugie zaś przez w średmeJ - Bac Keon (Irlan. 
wa„ z niezawodnym Władysławem ~~· ZKM w OL~gu 3-Ietnlego ist- Krzysztoforskiioego. w kategorii dia). pokonał na punkty Leu· 
Walterem w jedneJ z ról. „Ja- menia zdobył wiele nagród zespo- maszyn z przyczepkami III miejsce dańskiego (USA), w półcięi
dzia wdowa" zolł1:e.ni!le wy.stawio- !owych jndywjd~ch wykazu- zajął Ciepul'kowsk.i, w konkurencji kiej - Siljander (Finlandia) 
n11. na otwarci!I! !JMJ011U lę1nlego w jąc ożywion11 dzi!Jałalnoić sporto- zaś zespołowej ZKM zajął I miej- przegrał przez techniczny nok-
ogródku diawnej „Bagateli" wą. sce zdobywając specjalną oo.gro- aut w II rundzie z Bascomem 

--o- Przed fuzją motocykliści ZKM dę m. A\t'Jk.sandrowa. (USA), w ciężkiej - Arteehte 

.. fi ,=~~. . ,,~ 
r , .. '., , . • .. (·· .. ·, ·: r •.. , ~ 

ADRIA - ;,Symfo!lda P~storalna" 
BAŁTYK - „Za Wami pójd11 

inni". 
BAJKA - „Dwulicowa Kobiet&„. 
CDYNIA - „Program AktualnM

c! Kraj ł Zagr. Nr. 22. 
HEL (dla młodzi „Wlecma 

Ewa„ 
MUZA - „Paganin1". 
POLONIA „Za Waml pójdą 

Inni" 
PRZEDWIOSNIE - „Rzym miasto 

otwarte" 
ROBOTNIK - „Muzyka l Milość" 
ROMA - Klęska Szpiega". 
REKORD - „Naucrycllalka Wilej-

11ka" dla młodz., dla dó.roał. „Pe· 
pita Jimenez„. 

STYLOWY - „Skarb Tarza.nA". 
dla młodz.. dla dorosł. ,,Niepo
trzebni M'og11 vdejść". 

SWIT - „Gór11 Dziewczęta" 
TA TRY - Dziś kino nleayn.ne. 
TĘCZA - „Konik Garbusek", kres 

wzięli ud.zial w okręgowym raidme Sekcja Piłkd nożnej: wto1tkl, (Hiszpania) został znoka.utowa. 
motocyklowym urządzonym prmz rza" otrzymała pełną autonom1ę i ny w III rundzie przez .A.mery· 
DKS (Aleksandrów) zdobywając stary zarząd. kanina. Parko . 

f!1'r~qlclad ąodng na§la dounic~aa 

W jaki sposób sportowcy ,,Bawełny•• 
postanowili uczcit Kongres Związków Zawodowych 

W związku ze zbliżającym się 

Kongresem Zwi11zków Zawodowyt:h 
Zarząd WZKS · Ba'M!łn.a w :mom
miei;t.iu d~osłości tlego wydarze-
Dla postanowił O 

1. na nowootw-Mtym bol6ku 
przy ul. Ogrodoiw„ Nr. 28-a od
budowanym wyalł.Jlliem szero.kdch 
ma. sportowców, mładzieży pra
cuj1100J, jaJc ZMP l SP l sympaty
ków, przy wybitnej pomocy dyrek
cji Zaklia.dów i czynnika partyj
nego 

a) un:4dzić szatnię męak11 l W
ski\ oraz dla gości z umywalnią 
ł prysrmlcami 

b) urz11dzić IMo!JazyD na 11Pttęt 

c) urz11dl!lć el.kę łwietll.oow11 

d) wybudować miesZ'.ltanle dla 
gospodarza bo1&ka 

kówk.i siatkówki, wysyipując je 
mieszank11 utywen11 do budowy 
bieżni. 

3. Zorgan!z:owat llekcję teńską 

'· Zorganizować sekcję ping
pongową. 

5. Zorganizować pracowników 
PZPB Nr. 2 t Nr. 8 posl.adających 
motocykle przez stworzenie sekcji 
motorowej. 
Zarząd WZKS Bawełn11 podejmu 

jąc powyższe uchwały ma na uwa
dz$ dobro sportu wśród szerokich 
rzesz młodzieży pracującej, północ 
nej <Wielnicy naszego miasta. Stwo 
rzenie odpow.iednich warunków do 
upraw.ia.nlia sportów da Zarządo

wli rękojmę ero ujęcia w ramy or
ganizacyjne całej młodzieży pra
cującej PZPB Nr. 2 i Nr. 8, przyij
mując, że winna on;t znależć się 

w szeregach WZKS Bawełna. 

Nasz kącih turąstącznu 

Gdz!e l utro warto się wyb rat? 
:Miesiąc maj je.st, jak wi.ado. styc.=y w LOOizi, a. przede 

mo mies1ą.cem me.jówek i wy· wszys1tikiim zwrócić uwagę na tu 
ei.~k, które są jedmą. z form rystykę nrusizym kołom sporto. 
kultwry fizY'C/Z.ID.(lj na.prawdę iLo wym, zalo.źolnym. pray wielu już 
Sltęptnej dlla. na.jsrrerszyeh mas =kła.diach piracy, od d~aj co 
luidinOOci. pr&euj.q.eej_ Wycieezkri. tydzień będ.ziemy umieszczali w 
ea;y to piesz,e, cizy koilam9kiie, są tym miej~u kT6tki lialformator 
nie tylko dookooafym wypo. turystyczmy z wyswzeg6lnie· 
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Gimnastyka przyrządowa 1:0 najlepsza zaprawa 
dla w•z"stkich sportowców 

5 tysięcy sportowców związkowych 
zademonstruje swą tężyznę fizyczną 
przed Kongresem Zw. Zawodowych 
Z okazji Kongresu Związków nie ul. Poiną, Bagatelą., Ale.1\ 

Zawodowych odbędzie l!lię w >1ta.i1na, 1'•'1'ł~m światem - do 
Warszawie defilada l!lportow- gmachu KCZZ. 
c6w ~wH .i:koivych. Związkowcy wystąpią. w ko-

\V dniil 4 czerwca 0 godzinie stiumac_h o . barwach swoich 
15,WI 5 tysięcy sportowców zrzeszcu. Defiladę otworzy ko. 
w::zystkich zr„e.szeń przemaszc- lu~~a motocy~owa, która pr~y 
ru 'e przed· 1'nlitechnikn nast~p w1ez1e meldunki z całego kraJU. 

·• " Wraz ze sportowcami masri#b-

0 
• • • • wa6 będą. orltiestry górn1k'6W, z1s1e1sze imprezy„ kolejarzy i pocztoweów. 

Piłka no:t.na: zawody o mistrzos
two klasy A okręgu łódzki;go: bo· 
li~ko Tomaszów, godz. 18la: Le

chia - Spójn1a. 
-<>-

Trening• 
w Związkowcu-Zrywie 
Treningi pos:zc:rególuych sekcji 

Klubu Sportowego „Związkowiec 

- Zryw" odbywają się na boisku 
w Parku Ludowym, według niżej 

podanego terminarza. 
Sekcjit piłki nożnej: wtorki 

czwartki, piątki od godz. 18 - 20. 

Sekcja piłki ręcznej dla kobiet: 
wtorki i czwartki od godz. 18 -
20. 

Sekcja piłki ręcznej dla męż

czyzn: poniedtiałkd, środy, l piątki 
od godz. 18 - 20. 

Sekcja le1klk.oi1!tletyczna: IPOnde
działk.i środy t piąlkń od godz. 19 
- 21. 

GŁOS 
orran ł.611Zkleco Komitetu 
l Wojewódzklero &:omlCetu 
PotsldeJ ZJednoczoneJ Partu 

Robotniczej 
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kówka w naturalnych kolorach, 
WISŁA - „Podrót w Nieznane„ 
WŁÓKNIARZ - „Konllt Garbu

sek" kreskówka w naturalnych 
kolorach. 

WO~NOSC - „Za Wami pójdą 
Inni". 

e) poszerzyć, podłużyć i uplan
tować bodsko, doprowadzając je 
do stanu wg. pl'1l8plilsów PZPN. 

f) wybudować bramę wejściową 
wraz z chodnikiem betonowym. 

ezy:nkiem, aJe również doi.kona Tui.em obfo'kitów godnych obe;jr1..e Sekcjjł gimnaslyC7.Ila: wtorki. Admlntstracja: illG-42 
Dział o~loszell: 111·60 

ZACHĘTA - „SU'W'C Mateusz". 2. Urz11dzić boisko dia koszy· 

""I eod or Dreiser 129 

Tragedia Amerykańska 
- Tak, rzeczywiście były smutne. 1 
- Otóż list ten był pisany tego dnia, kiedy była robiona 

ta fotografia. Pragnąłbym, źeby sąd obejrzał te zdjęcia - tu 
MaSQn zwrócił się do sędziów - i wysłuchał jednego ustępu 
z listu pan.ny Alden, pisanego tego samego dnia do oskarżo
nego, który przy.znał się, źe nie chciał do niej pisywać am 
telefonować, jakkolwiek bardzo się o nią troszczył. 

Wziął list do ręki i zaczął czytać długą, żałosną skargę 
Roberty. 

- Są j~ze z :!innego źródła cztery fotografie pana 
Griffithsa - i podał ClydoWi zdjęcia, robione ostatniego 
dnia w Bear Lake. - Bardzo miłe, prawda? Wcale nie 
przedstaWiają człowieka, który doświadczał właśnde tak 
wielkiej . .zmiany uczuć i przeżył cięi;kie chwile zwątpień 
i trosk oraz dopiero co opuścił slp-zywdzoną prae2 siebie ko
bietę. No, tak, miał jej krzywdę wynagrodzić, lecz tak się 
nieszczęśliwie złożyło, że utonęła przypadkiem... Nie widać 
na fotografiach wcale, żeby oskarżony •tak zbytnio tym 
wszystkim się praejmował ..• 

- To fotografia grupy... nie mogłem nie nal~ć do 
nie3. • 

- Ta jednak jest na jeziorze. Czy nie pnykro było 
oskarlonimiu wchodtić do wody na drugi f:l.Y trzeci. dzień za
ledwie po śmierci Roberty Alden. i;w?.ąszoza po tej słynnej 

łą. 2'JllJ)'lm8.wą. f.iey=ą. I!fl.Weit dla Inia połoiźo1I1ych bliżej dalej p:ątk.i od godz. 17 - 19. 
Łćdt, Plotrkowsl<a 511. tel. 111-SD 

wyeiz;ym.o~~ SipOil"towców. Ł )d.zi. I Sekcja. .bokserska: poniedzialkl, 
Aby ozyw16 nasz ruch tnry- ~rody 1 piątki od godz. 19 - 21. D-01931. 

zmianie uczuć? Musiałeś mieć chyba jeszcze przed oczyma 
chwilę, gdy ona zapadała w głąb jeziora. 

- Nie chciałem, żeby się kto domyślU, że tam z nią 
byłem. 

- Wiemy już o tym. Ale na przykład ta fotografia 
z banjo. Spójrz na nią Griffithsie! Bardzo wesoło na niej 
wyglądasz,. prawd.a? 

- Cóż z tego? Sam jednak nie byłem wcale wesoły ... -
odrzekł Clyde zaniepokojony. 

- Nawet wtedy, gdyś g+al na banjo? Nawet wtedy, 
gdyś grał w golfa czy tenisa ze swymi przyjaciółmi nazajutrz 
po śmierci Roberty A:lden? Nawet wtedy, gdyś jadł i płacił 
za lunch trzynaście dolarów? Nawet wtedy, gdyś miał pan
nę X przy sobie i cieszył się bytnością u znajomych, u któ
rych zawsze ''tak chętnie przebywałeś? - mówił Mason 
z gorzką ironią, ze złowieszczym szyderstwem. 

- Tak, panie prokuratorze, nawet wtedy nie byłem we
soły. 

- Jak to? Co znaczy „nawet wtedy"? Czyś nie był za
dowolony, że znajdujesz się między przyjaciółmi? 

- Byłem z pewnością zadowolony - mówił Clyde, mv
śląc, że Sandra czytać będzie ,:.<) wszystko, niewątpliwie czy
tać będzie. Każde słowo jest c.:udziennie podane w gazetach. 
Nie może więc przeczyć, że był z nią i, że pragnął być z nią. 
A jednak nie był wtedy szczęśliwy, czując cały haniebny, 
brutailny splot dziwnych okoliczności. Teraz tu musi wy
tłumaczyć się przed Sandrą. 

- Bardzo bylem przygnębiony śmiercią panny Alden -
mówił oblwjąc spękane wargi 1 łykając ślinę aby pozbyć slę 
n:lewiośnej suchości gardła. - Nie mo3łe.m czuć sie szczęśM-

wy 1 zadowolony ... nie mogłem. Chciafem tylko wszystkich 
przekonać, że nie mam nic wspólnego z jej wypadkiem ..• 
I tylko dlatego... Myślałem, że jest to najlepszy sposób uni
k!Il.ięcia podejrzeń„. Nie chciałem zostać aresztowany za to, 
czegom nie uczynił. 

- Czy oskarżony nie czuje, że to brzmi fałszywie? że 
wszyscy wiemy, że to kłamstwo! - krzyczał Mason z taką 
furią, z taką wzgardą w głosie i niewiarą, źe nikt już nie 
miał najmniejszej wątpliwości co do bezczelności kłamstw 
Clyd.a. 

- Czy oskarżony słyszał zeznanie Rufusa Martina, ku· 
char.za z Bea,r Lake? -

- Słyszałem. 
- A więc pamięta, że przysięgał na to, iż Widział oskar-

żonego i pannę X, stojących nad jeziorem, a ona była 
w twoich ramionach. Tyś ją, Griffithsie, całował! Czy to 
prawda? 

- Prawda. 
- A było to zaledwie na czwarty dzień po wypadku. 

Czy i wtedy czyniłeś to z obawy przed aresztowaniem? 
-Tak. 
- Nawet wtedy, gdyś ją trzymał w ramionach 1 cało-

wał? 

- Tak ... - szeptał Clyde bez cienia .już nadziei. 
- Nie! to nie do uwierzenia! - ryknął Mason. - Czy-

by ktoś mógł w coś podobnego uwierzyć, gdyby nie słyszał 
na własne uszy!... I oskarżony chce nas przekonać że gru
chając z jedną kobietą, drugą zaś, niepotrzebną mając jut, 
o sto mil za sobą, pogrzebaną na dn:e jeziora - czuł si• 
nieszcześliwy?, 


